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Zamach na dowódcą wojsk japońskich w Szanghaju
zorganizowali bolszewicy?

M i ę d z y n a r o d o w a  O r g a n iz a c ja  P r a c y  
P r z y  Lidze  N a r o d ó w  w G e n e w i e  ogłos i ła  
v  k w i e t n i o w y m  n u m e r z e  b. r. s w o j e g o  
oficjalnego  o rga nu  „B ul te no  de la Iriter- 
hac ia  L a b o r - U f ic e jo “ s i a t y s t y k ę  b e z r o ­
boc ia  w  n a j w a ż n ie j s z y ch  p a ń s t w a c h  
św ia ta .  S t a t y s t y k a  ta zas ługuje  na 
Szczególną  u w a g ę .  S p o r z ą d z o n a  .est  
b o w i e m  pr zez  ins ty tuc ję  m i ę d z y n a r o d o ­
w ą ,  m a j ą c ą  s t a ć  na  s t r a ż y  interesów 
Świa ta  pr a c y .  A z a t e m  z e s t a w ie ń  jej nie 
h tożna  o s k a r ż a ć  o t e n d e n c y jn o ś ć  ze 
Wzg lędów p ol i ty cznych ,  g o s p o d a r c z y c h  
cz y  t. p.

R e k o r d  b e z r o b o c ia  o s i ą g n ę ł y  S ' a n y  
2.i. A m e r y k i  Półn . ,  gdz ie  c y f r a  ludzi bez 
P r a c y  w y n o s i  8,3 mi ljouy.  N as t ępu .e  
Kroczą N iem cy z liczbą p rzesz ło  b in:. 
ijonów . W  Wielk iej  B r y t a i j i  ł ączn ie  z 
I r l andją  bez zajęc ia  jest  p r a w i e .  3 mUjo- 
by  osób . S t o s u n k o w o  mnie jsze  b e z r o ­
bocie ma ją  W ł o c h y  (1 miljon).  Pon iże j  
h: il jon a  b e z r o b o t n y c h  ma ją  p a ń s t w a .  Au ­
st r ia  361 ty s i ęcy ,  P olska  325 ty s., Be 'g ja  
^28 tys. ,  H ol andja  157 tys. ,  C z e c h o s ł o ­
w a c j a  146 tys .  i t. d. W i d z i m y  prze to .

w  s to su nk u do l iczby ludności  o r a z  ob- 
s ^ar u  P o l s k a  s t o s u n k o w o  s ł abo  d o tg  :ię- 
jT jest  k l ę sk ą  bez ro b o c ia .  C ho c ia ż  t r z e ­
ba p r z y z n a ć ,  iż u tias u p r z e m y s ł o w i e n i -  
Kraju jest  s ł absze .

J e s z c z e  z n a m ie n m e js z e  są  z e s t a w i e ­
nia p o r ó w n a w c z e  s ta nu  b e z ro b o c ia  o ’-;e- 
Priie a p r z e d  rok iem.  W a ż u e m  jest  bo- 
^' iem n ie ty l ko  to, ile d a n y  kra j  ma bez 
r° b o tn y c h ,  lecz ró w n ie ż ,  c z y  w a lczy  on 
skuteczn ie z tem , c z y  ilość ludzi pozba- 
t lo n y c h  chleba zw ię k sz a  się  w nim, a l-  
°-ii spada. 1 pod ty m  w z g l ę d e m  oti- 

ciahię c y f r y  M i ę d z y n a r o d o w e j  U r g a : i -  
*acji P r a c y  są  w p r o s t  r e w e l a c y j n e !  A 
bt anowic i e  c z y t a m y  ta m  w y r a ź n i e  iz 

°isk a  jest jed yn ym  krajem na św iec ie ,  
v którym  b ezrob ocie  w porów naniu do 

r ^ e d  roku zm n e jsz y ło  się . S p a d e k  i. e 
jCst t ak  z n a c z n y ,  g d y ż  ty lko  4 procent, 

w  k a ż d y m  raz ie  istnieje.  Na to m  as t  
s2 ys tk ie  inne p a ń s t w a  ma ją  bezrob-/ . -  

^ c h  d a le k o  więcej .  P r o c e n t  w z r o s tu  
f e2robocia  w  c ią gu  roku jest  dla  n i e k ć -  
J c h  k r a j ó w  o s z a ł a m i a j ą c y :  F r a n c j a  

a N ow a Zelandja 508 procent:
, 2a tem jest  t a m  p rz e s z ło  pięć r a z y  tyle 
k bez  ś r o d k ó w  do  życ ia ,  ilu b y ł o  
^ z e d  rok iem .  W  d w ó j n a s ó b  za ś  p o w i ę k -  

się b e z r o b o c ie  n.- Ł o tw ie ,  w  Belgj: 
j,)^2 w Holandj i .  W  innych  w a ż n ie j s z y c h  
t^!l stw a c h  w z r o s t  b e z r o b o c i a  w  procen-  

Wynos i :  F in lan d ia  73, C zech o slo . 
57, W ioch y  53, D anja 49, W ęgry  

• K anada 25, N iemcy  24 i t. p.

S t a t y s t y k ę  tą winni do k ład n ie  p r z e -  
$Cj ać sobie  i... p r z e m y ś l e ć  nas i p e s y  r i  
bfc; k t ó r z y  na k a ż d y m  kr o k u  w a lc z ą c  
jjj.*■ Drzebie ran .a  w ś r o d k a c h  z w y s i l k a -  
«Ke r2ądu  ‘ s EK)te c 2 e ń s t w a  sz ka lu ją  P o i ­
l i  j’ tur° a n i ą  ludzi, j a k o b y  w P o i s c e  b y ­
t e ^  , e piekło,  a na c a ł y m  ś w ie c ie  p >za- 

lsUiiał ro^A us zny  raj. T y m c z a s e m

Londyn. W c z o r a j  w  no c y  do k o n a n o  
zam achu na d o w ó d cę  w ojsk  japońskich  
w  Szanghaju, jenerała S z irok aw ę. J e ­
n e r a ł a  p r z e w ie z io n o  w s tan ie  c iężkim 
do  szp ita la .  Z a m a c h ,  j ak  się zdaje ,  miał  
być  s y g n a ł e m  do p o w s t a n i a  ludności

L w ó w . W  p ro c e s ie  G o r g o n o w e j  z e ­
zn aw a l i  w dniu w c z o r a j s z y m  ś w i a d k o ­
wie  z policji. N a j p i e r w  p rz e d  s ą d e m  s t a ­
je nadkom isarz F ran k iew icz , b y ły  ko-  
m e n d a t  policji p o w i a t o w e j ,  k tó ry  p r o ­
w ad z i ł  do c h o d z e n ie  w  s p r a w i e  m o r d u  
w willi b r zu c h o w ic k ie j .  Zeznania jego  
m ocno obciążana oskarżoną. W y w o d z i ,  
on .*że  policja z poś ró d  w s z y s t k i c h  e- 
w e n t u a l n y c h  moż l iw ośc i  us ta l i ła  po nad  
w s z e l k ą - w ą t p l i w o ś ć - n a  podstaw-ie ze­
b r a n y c h  posz lak  i d o w o d ó w ,  że sp ra w ­
czyn ią  zbrodni jest Rita G orgonow a.

Z a r a z  po p rzy jś c iu  do willi z w r ó c i ł  
się ś w i a d e k  do  Z a r e m b y  z z a p y ta n i e m ,  
co wie o  mo rd z i e .  Z a r e m b a  o ś w i a d e z v ł  
w ó w c z a s ,  że d o k o n a n o  na c ó rc e  m o rd u  
r a b u n k o w e g o ,  a s p r a w c y  zbiegli

W s k a z u j ą c  na z a m k n ię te  ok no  w p o ­
koju of iary,  r z e k ł :  „ T o  okno  z a s t a ł e m  
o t w a r t e ,  t ę d y  mus iel i  w y j ś ć  s p r a w c y 11.

P o n i e w a ż  na oknie  nie by ło  ż a d n y c h  
ś la d ó w ,  k o m e n d a n t  F r a n k i e w i c z  z w ró c i ł  
Z a r e m b i e  u w a g ę  na to, a ten o d p a r ł :  
„ M o ż e  być ,  że wysz l i  p rz ez  d r z w i " .

P r z y  ś w ie t le  l a ta r ek  z b a d a n o  podł o­
gę. O k a z a ł o  się, że nie b y ł a  p o s p r z ą t a ­
na, a na w a r s t w i e  kurzu  nie b y ł o  ż a ­
d n y c h  ś la d ó w .  Nie zna lez io no  też ż a ­
d n y c h  ś la d ó w  na oknie,  l i s tewki  nie b y ­
ły u s z k o d z o n e ,  m u r  nie w y k a z y w a ł  żd- 
driych rvs.  ani z a d r a p a ń .  Na p o d s t a w i e  
tego  ś w i a d e k  o ś w i a d c z y ł  Za re m bi e ,  że  
sp ra w cy  nie m ogli w ejść  do w illi z z e ­
w nątrz. R ó w n i e ż  bada ni e  g ł ó w n y c h  
d r z w i  p o tw ie rd z i ł o  ten pogląd .

W  m ię d z y c z a s ie  k o m e n d a n t  p o s t e ­
run ku  w R z ę ś m e ,  N u c z k o w s k i ,  z a w i a ­
domi ł  ś w i a d k a ,  że S t a ś  mó wi ł ,  iż w i ­
dział  s p r a w c z y n i ę  zbrodni  a w a c h m i s t r z  
T r e l a  o d k r y ł  ś lady .

Z a c z ę l i ś m y  b a d a ć  te ś l ady ,  k t ór e  
śn ieg  s ta le  z a s y p y w a ł .  Ś l a d y  p r o w a d z i ­
ły  od w e r a n d y  do basenu ,  a  s t ąd  do pi­
w n ic y  i syp ia lni  G o r g o n o w e j .  W r e s z c i e  
us ta l i l iśmy,  że tak ie  s a m e  ś l ady  p r o w a ­
d z ą  z g łó w n e j  w e r a n d y  do  b r a m y  p a r ­
kanu .  Ś l a d ó w  ty c h  nie m o ż n a  b y ło  z a ­
b ezp ieczy ć .  ani do k ła d n ie  w y m i e r z y ć ,  
g d y ż  b y ł y  z a s y p a n e  śn ieg iem.

N as t ępn ie  zna le ź l i ś m y ś l a d y  k r w i  na 
k l a m c e  d r z w i  p iw n ic z n y c h ,  o r a z  jes zcze  
r az  ś la dy  na śn iegu  koło  b a s e n u .  P r z o -

j t s t  zgo ła  inaczej .  Nie jest  d o b r z e  u nas. 
T o  p r a w d a .  Trudno o pracę .  Z a ro bk i  
niskie.  B e z r o b o t n y c h  sporo .  L e c z  pa-  
m ę t a j m y ,  iż b y w a ł o  go rz e j !  Na s z c z ę ­
śc ie  ch łop  ani n a w e t  ’Obotnik nie g łoduje

chińskiej  p r z e c i w k o  J a p o ń c z y k o m .  P r a ­
wie  jed no cześn i e  t łum  ludnośc i chińsk iej  
rzuc ił  s !ę na  a r s e n a ł  j apoński ,  ce lem 
z r a b o w a n i a  broni .  W ojska japońskie  
zd o ła ły  szy b k o  p rzy w ró cić  porządek. 
A r e s z t o w a n o  k i lkudziesięciu  C h iń ezy -

d o w n i k  N u c z k o w s k i  p o k a z a ł  mi,  że na 
lodzie ko ło b a se nu  zna jduje  się szcze l i ­
na, j a k b y  t a m  k toś  coś  wrzuc i ł .  P o c z ą t ­
k o w o  nic t a m  nie zna leź l i śmy .

K o m e n d a n t  F r a n k i e w i c z  o p o w i a d a  
nas tępnie ,  że p o d c z a s  p r z e s łu c h iw a n ia  
G o r g o n o w e j  z a u w a ż y ł ,  iż m a  z a d r a p a n ą  
rękę .  O d p o w i e d z i a ł a ,  że  Z a r e m b a  s t łuk ł  
sz k la n k ę  i ona  s k a l e c z y ł a  się o o d ł a m e k  
szk ła .

• -Po te m  zw ró c i ł ,  s i ę ^ d o  Z a r e m b y  ze 
s ł o w a m i :  „ P a n i e  inżyn ier ze ,  c zy  pan  ni­
kogo  nie p o d e j r z e w a ?  Niech  pa n  s z c z e ­
rze i po m ę s k u  o d p o w i e " .  Na to Z a r e m ­
ba  roz ło żył  ręce  i r z e k ł  na pół z w a h a ­
niem. na  Dół z z a p y t a n i e m :  „Mój  Boże ,  
n a  tyle lat pożycia . . .  p a n o w i e  p o d e j r z e ­
wacie. . .  Nie, to n i em oż l iw e" .

O d p o w i e d z i a ł e m  m u :  „ P a n i  G o r g o ­
n o w a  m o g ł a b y  nam du żo  d o p o m ó c " .  P o  
chwi l i  p r z y s z e d ł  S ta ś ,  z d e n e r w o w a n y .  
C h ło pi ec  o p o w ie d z ia ł  p r z e b ie g  w y p a d ­
k ó w  k r y t y c z n e j  nocy ,  j ak  się zbudzi ł ,  
pobieg ł  do pokoju Lus t  itd.

— Z w r ó c i ł e m  się do o s k a r ż o n e j  —  
m ó w i  kom.  F r a n k i e w i c z  —  z z a p y t a ­
niem. c z y  w y c h o d z i ł a  z wi l l i ?  O d p o ­
wiedz ia ła .  ze w y c h o d z i ł a  p r z e z  w e r a n ­
dę, bo t a m t ę d y  się na jczęśc ie j  chodzi ,  
a b y  n a b r a ć  w o d y  dla r a t o w a n i a  Lusi .  
Z ezna ł a ,  że  po sz ł a  w pantof lach ,  w k tó­
r y c h  n a s t ę p n i e  pob ieg ła  do dr.  Csali .  
W o d ę  t y m c z a s e m  p rz y n ió s ł  k to inny.

G d y  na s tę pn ie  p y ta łe m ,  gdz ie  s k a le ­
c z y ł a  sobie rękę ,  p o w ie d z ia ła  mi, że 
p r z y  o t w i e r a n i u  d r z w i  w y b i ł a  s z y b ę  i 
s k a l e c z y ł a  się. Z w r ó c i ł e m  iej u w a g ę ,  że 
p r z e d t e m  m ów i ła ,  iż s k a l e c z y ł a  się o 
o d ł a m e k  szk lanki .  O d p o w i e d z i a ł a , m i  na 
to :  „ T o  s w o j ą  d r o g ą " .  S k a l e c z e n i a  ze 
s z k l a n k ą  nie um ia ła  z a d e m o n s t r o w a ć .

R a z e m  z p. R e s p o n d e m  o g lą d a l i ś m y  
n a s tę pn ie  s z v b ę .  Kit z n a j d o w a ł  się od 
z e w n ą t r z  i g d y b y  s z y b a  z o s ta ła  w y b i ­
ta z w e w n ą t r z ,  m u s i a łb y  ch oć  c zęśc io ­
w o  od pa ść .  T y m c z a s e m  b y ł  n ie n a ru s z o ­
ny.  Am k a w a ł k a  s z k ła  nie b y ło  w  ramie .  
G o r g o n o w a  tw ie rd z i ła ,  że s a m a  s zk ł o  
p o w y j m o w a ł a .  a b v  je u p r z ą tn ą ć .

Z a u w a ż y ł e m  też  w y t a r t e  p la m y  k r w i  
na  po dł odze ,  a za s za fą  w  pokoju  kilka 
k a w a ł k ó w  szk ła .

zagranicą. T a m  b e z ro boc ie  sza le je  a 
w z r a s t a  ż y w i o ł o w o .  T a m  ludz ie  d o s ł o ­
wn ie  p r z y m i e r a j ą  z g łod u  i to m a s o w o .

W  c h w i l a c h  z w ą tp ie n i a ,  g d y  c z a s y  są  
c iężk ie  i z a p o w i a d a j ą  się j e s z c z e  go rs ze ,  
d o o r z e  jes t  zob a c z y ć ,  j ak  jes t  u d r u g  eh 
1 jest  d o w o d e m  p o m y ś l n y m  s t w i e r d z e -  
ti e b e z s t r o n n e  faktu,  że gdzie in d ziej j es t

M. J. Z.

kó w .  Z a m a c h  na  je n e r a ł a  j a po ńs ki ego  
n . ew ą tp l iw ie  u t rudni  n a w i ą z a n i e  r o k o ­
w a ń  p o k o j o w y c h  j a p o ń s k o - c h i ń s k i c h ,  
nad  k tó remi  pr acu je  ko mi s j a  19 Ligi  n a ­
r o d ó w  i stać  się  m oże p ow od em  n o w y ch  
pow ikłań  na D alekim  W schodzie .

W i e ś ć  o  z a m a c h u  w S z a n g h a j u  do- 
ta r ł a  do C h a r b i n a  o godz .  1 po południu,  
w e d ł u g  cz a s u  m i e j s c o w e g o  (n a sz a  6 r a ­
no, p rz y p .  red.).  W  kolonji  j apońskie j  
z a p a n o w a ł o  n i e s ły c h a n e  w zbu rz e n ie ,  
g d y ż  w ia d o m o ś ć  ta zb ieg ła  się z w y ­
k r y c i e m  sp isku,  z o r g a n i z o w a n e g o  w  
Mandżur j i  p rz ez  r z ą d  sow iecki .

W ład ze japońskie p rzy stą p iły  do 
likw id ow an ia  p laców ek  b o lszew ick ich  
w  Charbinie. Ulicami p r z e c i ą g a j ą  p a ­
trole ż a n d a rm e r j i ,  z a t r z y m u j ą c  i p o d d a ­
jąc rewiz j i  o sob is t e j  o b y w a t e l i  s o w i e ­
ckich.

R e w iz je  w  m ie sz k a n iu  u r z ę d n i k ó w  
s ow ie ck ie j  dy re kc j i  ko l e jowe j  d o p r o w a ­
dz i ły  do  us ta len ia  faktu,  że niem al w s z y ­
sc y  kolejarze byli agentam i rządu so ­
w ieck ieg o , że k i e ro wa l i  p r o p a g a n d ą  k o ­
m u n i s t y c z n ą  w Mand żur j i  i u t r z y m y w a l i  
p o t a j e m n ą  k o r e s p o n d e n c ję  z c e n t r a l ą  
part j i  k o m u n is ty c z n e j  w  M o s k w ie .

R ó w n i e ż  so w ieck i instytut politech­
n iczny w  Charbinie jest centralą szp ie ­
g o w sk ą . P ro feso ro w ie  i a sy sten c i oraz  
c z ę ść  studentów' otrzym ują sta łe  zasiłk i 
z tajnych funduszów  so w ieck ieg o  mini­
ster stw a  spraw  zagran iczn ych . S ą  to w  
g ru n c ie  r z e c z y  o s o b y ,  w y z n a c z o n e  do  
objęc ia  s t a n o w i s k  w  p r z y s z łe j  m a n d ż u r ­
skiej  republ ice  rad ,  g d y b y  p r z e w r ó t  do ­
sz ed ł  do skutku .

„C harbinskoje W rem ja" o tw a rcie  o- 
skarża rząd so w ieck i o  zorgan izow aniu  
zam achu w  Szanghaju. C h iń czycy  nie  
bylib y  zdolni do przeorow ad zen ia  bądź 
co  bądź planu tak trudnego, który w y ­
m aga specjalnej znajom ości techniki re­
w olucyjnej.

Pod zwałami węgla.
Bytom. Podczas  pracy  około w zm ac­

niania ganku na kop. Preusag  na Śląsku 
Opolskim oberw ały się ze stropu masy w ę­
gla. zasypując robotnika Wiencka. Za
zmiażdżonemi nogami i piersiami odwi e­
ziono go do szpitala. Podobnemu w y p a d ­
kowi uległ na kop. Sośnica ładowacz  Sku* 
bacz.

Echa katastrofy na kop. „Concordia4*.
Zabrze. Jedna z ofiar wczorajszej  ka ta ­

strofy górniczej na kop. Concordia zmarła 
w szpitalu. Jest  nią robotnik kopalniany 
Kusz. Stan zdrowia 8 rannych górników  
nie budzi narazie obaw. Na miejsce kata­
strofy zjechała specjalna komisja górnicza,  
k tóra  bada p rzyczyny eksplozji.

Nowe okręty polskie.
Gdynia. W  stoczni Helsingur odbędzie 

odbędzie się spuszczenie na w od y  statku 
„Lwów",  zamówionego dla Polsko-Bryty j ­
skiego Tow arz ys tw a  Okrę towego.  W  tej 
samej stoczni w  najbliższych dniach spe­
cjalna komisja dokona odbioru statku „Lu­
blin".

w t y m  s topniu  jak z a gr an i cą .  S t o p a  żv-  
c o w a  jes t  be z  p o r ó w n a n i a  w y ż s z a ,  niż 
n a w e t  za  c z a s ó w  p r z e d w o j e n n y c h .  W  
k a ż d y m  z a ś  r az ie  jes t  u nas lepiej, aniżeli gorzej, n iż w  P o lsce .

Ciężkie poszlaki przemawiają 
za wina Gorgonowej.



Że zmagań świata pracy z kapitałem.
Konferencje u pana w ojew ody.

Katowice. W  dniu wczorajszym  
wojewoda śląski dr. Grażyński przyjął 
delegację związku metalowców Z. Z. Z., 
k tóra  prosiła p. wojewodę <0 poczynie­
nie starań w  rządzie celem otrzymania 
zamówień dla huty „Królewskiej (w ar­
sz ta ty  górne), produkującej mosty, koła, 
w agony itp. P . wojewoda przyrzekł de­
legacji, że poczyni wszelkie starania w 
rządzie, by otrzymać pow yższe zamó­
wienia. (1)

*

Również w  dniu wczorajszym p. w o­
jewoda przyjął delegację naczelnej dy­
rekcji „Ferrum", radę zakładową po­
wyższej huty oraz  prezesa Związku 
m etalowców Rogackiego. Delegacja 
p rzyby ła  do p. wojewody w  sprawie u- 
dzieienia kredytu  dla huty, albowiem 
robotnicy już od szeregu tygodni nie o- 
trzymali swoich zarobków. Dzięki usil­
nym staraniom p. wojewody huta „Fer- 
rum“ otrzyma 31 b. m. 75 tysięcy zło­
tych na wypłatę robotników. (1)

Fabryka chemiczna „Schari“ czasow o  
zamknięta.

Dyrekcja fabryki chemicznej' Scharf 
w  Katowicach zgłosiła do Komisarza 
wniosek o unieruchomienie fabryki, któ­
ra daje zatrudnienie 70 robotnikom. 
Wniosek ów był wczoraj rozpatryw any 
u Komisarza demobilizacyjnego. S ta­
nęło na tern, że fabryka z dniem 1 maja 
b. r. zostanie zamknięta przejściowo, 
przyczem w połowie czerwca fabryka 
przyjmie z powrotem do pracy 50 pro­
cent zredukowanych robotników, a w 
połowie lipca br. resztę zwolnionych ro­
botników. Z ramienia Metalowców ZZZ. 
uczestniczył we wspomnianej konferen­
cji sekretarz  Bajdur. (1)

O droczona konferencja.
Wreszcie Komisarz demobilizacyjny 

rozpa tryw ał w dniu wczorajszym wnio­
sek dyrekcji Huty Królewskiej, o zgodę 
na redukcję 80 robotników z oddziału 
fabrykacji kół wagonowych. Obecni na 
■konferencji delegaci Związku M etalow­
ców ZZZ. p. Bajdur i delegat huty p. 
Niedbał — wnieśli o odroczenie wniosku 
dyrekcji, motywując swe stanowisko 
tern, że jest nadzieja na uzyskanie dla 
huty zamówień rządowych, wobec cze­
go wniosek o redukcję traci na aktual­
ności. Komisarz postanowił odroczyć 
wydanie orzeczenia w sprawie wniosku 
do czasu zbadania sprawy na miejscu. (1)

Dyrekcja huty „Bai!don“ sprow oko­
w ała  strajk.

Katowice. W  niektórych w arsz ta ­
tach huty „Baildona" wybuchł 29 b. m. 
strajk na tle żądania przez dyrekcję ob­
niżki od 12 do 50 procent zarobków a- 
kordowych. Robotnicy rozumiejąc cięż­
kie położenie huty, zgodzili się na 5-cio 
procentową obniżkę płac. Ponieważ 
dyrekcja huty trwa w swoim uporze i 
obniżkę zastosowała już I kwietnia, ro­
botnicy przystąpili do strajku. Pracę  
porzuciło 400 robotników. (1)

Komisarz dem obilizacyjny zezw olił 
na częściow ą redukcję w  kop. „Piotr- 

P a w eł“ w  Knurowie.
Również w dniu wczorajszym u Ko­

rn1,sarza  demobilizacyjnego rozpatry­
wana była spraw a wniosku redukcyjne­
go dyrekcji kopalni „Piotr i Paweł" w 
Knurowie. Wspomniana kopalnia, naie 
żaca do Skarboferme, nie tak dawno te­
mu zredukowała 150 robotników na o- 
gólną liczbę załogi 1300 robotników, a 
obecnie chciała przeprowadzić nową 
redukcję, przyczem zagrożonych zwol- 
n eniem było 450 robotników. W  konfe­
rencji z ramienia Związku Zawodowego 
Górników ZZZ. występował sekretarz 
Derejczyk z przedstawicielami Rady za­
łogowej.

W  wyniku konferencji zadecydowa­
no zredukować 100 robotników. (1)

Delegacja zespołu pracy u komisarza 
dem obilizacyjnego.

Katowice. W  dniu wczorajszym ko­
misarz demobilizacyjny przyjął delega­
cję „Zespołu pracy", z którą odbył kon­
ferencję w sprawie unieruchomienia 
huty „Faiva“ w Świętochłowicach. De­
legacja oświadczyła p. komisarzowi, że 
huta „Falva" już w  grudniu ub. roku

przygasiła wysoki piec, urlopując skut­
kiem tego 220 robotników na okres dwu 
miesięcy. Obecnie kiedy okres urlopu 
już minął — dyrekcja wspomnianej hu­
ty robotników przyjąć nie chce. Dalej 
przedstawiciele Zespołu pracy domagali 
się, by komisarz demobilizacyjny w y­
stąpił z wnioskiem do prokuratury o u- 
karanie dyrekcji huty w myśl paragra­
fu 7 ustawy przeciw zwijaniu i unieru­
chomianiu zakładów. Jak wiadomo, za 
przekroczenie pow yższego paragrafu 0- 
bowlązuje kara do 1 roku.

Komisarz demobilizacyjny oświad­
czył delegacji, źe utrzymanie kopalni w 
ruchu zależne jest od zamówień sowie­
ckich i kredytów. (1)

Uruchomienie fabryki celulozy  
w  Kaletach.

Unieruchomiona z dniem 9 kwiettra 
br. fabryka celulozy Śp. Akc. „Natro- 
nag“ w Kaletach, której unieruchomienie 
przewidziane było na 5 do 6-ciu tygodn5 
już w dniu wczorajszym, t. j. 29 kwiet­
nia br. została z powrotem uruchomio­
na, przyczem do pracv przyjęto prze­
szło 170 robotn ków. (1)

Niekończące się pasm o zw olnień.
Katowice. Jak nam w ostatniej chwili 

donoszą, komisarz demobilizacyjny roz­
patryw ał w  dniu wczorajszym dwa 
wnioski redukcyjne. Pierw sze z fabryki 
nit i śrub „Fitznera" w  Siemianowicach, 
drugi zaś wniosek „Rybnickiej fabryki 
maszyn". Pierw sza fabryka wystąpiła 
z wnioskiem o zredukowanie 70 robot­
ników, jednak komisarz zezwolił zredu­
kować tylko 50, rybnicka zaś fabryka 
zamierzała zwolnić 50 robotników — 
komisarz demobilizacyjny wyraził zgo­
dę na zwolnienie z pracy 30 robotni­
ków. (1)

‘ 4. . c . . W -  w D '0

Stan zdrowia dr. Chrzanowskiego 
bez zmiany.

Katowice. Stan zdrowia ofiary w y­
padku automobilowego zast. nacz. w y ­
działu ośw. dra Chrzanowskiego nie u- 
legł zmianie. Ranny znajduje się pod 
opieką lekarską w  szpitalu Sp. Brackiej 
w  Orzeszu. Dr. Chrzanowski, doznaw­
szy w czasie wypadku wstrząsu mózgu, 
nie odzyskał jeszcze przytomności. Ra­
ny na głowie Są powierzchowne. Leka­
rze mają nadzieję utrzymania go przy 
życiu. Dziś dr. Chrzanowski przewiezio 
ny zostanie do szpitala w Cieszynie, (t

Drogo okupiony przemyt.
Tarn. Góry. W czoraj o północy funk­

cjonariusz s traży  granicznej natknął się 
na drodze polnej między Koszęcinem a 
Ciszową w pow. lublinieckim na szajkę 
przemytników, złożoną z 7 osób. Gdy 
przemytnicy poczęli uciekać, strażnik 
strzelił za nimi z pistoletu, wskutek cze­
go jeden z przemytników Aleksander 
Daszczyk raniony został w tył głow y. 
W drodze do szpitala Daszczyk zmarł. 
Reszta przemytników zbiegła. Komisa­
riat straży gran. w Lublińcu prowadzi 
w tej sprawje dochodzenia. (t

Ziół datek na fundusz bezrobocia, PKO. 307.795

Tylko fałszywy wstyd...
jest często przyczyną ukryw ania  prze® 
p ękne panie za pomocą pudru i szminki 
tak szpecących piegów, wągrów, żół­
tych plam itp. Lecz pocóż ukrywać, gdy 
można z łatwością pozbyć się zupełni8 
tych przykrych nieczystości cery! Ła­
godne a zarazem niezwykle skuteczne 
mydło Herba i niezrównany krem Her- 
ba, to idealne środki kosmetyczne, któ­
re w  zupełności spełniają to zadanie- 
Już więc od dziś winna każda Pani uży­
wać tylko mydła j kremu Herba, a z pe­
wnością w krótkim czasie znikną nawet 
najdrobniejsze plamki. Dyskretnie per­
fumowane pozostawiają miły i trwały 
zapach. Jedna już próba w zupełności 
panią przekona! Do nabycia w perfu- 
merjach i drogerjach.

Ostatnia kronika.
Zakaz handlu w dzień 1 święta narodo­

wego.
Katowice. Dyrekcja Policji w  Kato* 

wicach przypomina, że w święta 3 Maja 
zakazane jest od godz. 9 do 12: w yko­
nywanie przemysłu szynkarskiego we 
wszystkich restauracjach, kawiarniach, 
destvlach i wszelkiego rodzaju wyszyn­
kach, dalej nie wolno w ykonyw ać ża­
dnego handlu ulicznego, ze straganów, 
kiosków itp. urządzeń. W ykonywanie 
wszelkich prac w  zakładach golarskich 
i fryzjerskich jest zakazane przez cały 
dzień. W  dniu święta 3 Maja również 
obowiązują wszelkie inne przepisy o ze- 
wnętrznem uczczeniu niedziel i świąt 
oraz o handlu i pracy w niedziele i świę­
ta. Zakaz pow yższy obowiązuje na ob­
szarze miasta Katowic i powiatu kato­
wickiego. ł®

Godziny handlu 1 mała.
Katowice. W  niedzielę 1 maja rb. mo* 

gą być sklepy w mieście o tw arte  od go­
dziny 13 do 18 w zamian za niedzielę, 
dnia 8 maja rb. Otwarcie więc sklepów 
w niedzielę dnia 8 maja rb. jest niedo­
zwolone. (1

Piękne postępy szkoły polskiej.
Król. Huta. Wyniki wpisów do szko' 

ły polskiej dały następujące wyniki: o- 
bowiązanych do zapisu do szkoły 
Król. Hucie w pierwszym  roku naucza­
nia było 1528, z czego do szkoły polskiej 
wpisano 1132 dzieci. W Śwłętochłowl' 
each 1 na 2324 wpisano do szkoły pol­
skiej 2110, z czego m. in. w Hajdukach 
na 574 dzieci, obowiązanych do wpisu, 
zapisało się 521, w  Świętochłowicach na 
596 zapisano 565, w Rudzie na 410 zapi' 
sano 387. W Świętochłowicach II na 
1883 zapisało sie 1675 dzieci. Wyniki ni8 
są jeszcze ostateczne.

Książę i żebrak
PO W IEŚĆ.

63) v (Ciąg dalszy.)
W idzimy także wielkie, bogatymi 

kobiercami wyłożone podwyższenie, na 
którem tron stoi. W  pośrodku podw yż­
szenia, jeszcze o kilka stopni wyżej 
wznosi się przepyszny tron, którego 
siedzenie oparte jest na odłamku skały, 
na „kamieniu ze Skomy". Przez  wieki 
kamień ten służył za siedzenie królom 
szkockim przy  koronacji i przez to stał 
się godnym, aby  i monarchowie angiel­
scy podobnie go używali. Tron, równie 
jak stojący przed nim podnóżek, złotą 
okryte są tkaniną.

Głęboka cisza nas o tacza; pochodnie 
coraz ciemniej się palą, czas powoli u- 
pływa. W reszcie już dzień zupełny roz­
jaśnił katedrę i galerje, pochodnie poga­
szono. W idzimy rozświetlone nieco bla­
dym, łagodnym blaskiem, — bo chmury 
przysłaniają słońce, — zarysy  wspania­
łego gmachu. *

Do siódmej godziny trw a  cisza; gdy 
ją  dzwony wybiły, p ierwsza wchodź5 do 
naw y  jedna z dam wysoko urodzonych, 
małżonka para Anglji. Ubrana jest z 
przepychem ; na przeznaczone dla niej 
miejsce prowadzi ją urzędnik odziany w

jedwabie i aksamity, drugi zaś urzędnik 
niesie ogon od sukni damy i za jej krze­
słem starannie układa. P rzysuw a jej 
podnóżek i kładzie przed nią jej parow - 
ską koronę, aby lady mogła prędko ją 
ująć, gdy pora na to nadejdzie.

Inne dostojne lady wchodzą jedne za 
drugiemi, jakby barw ny i połyskujący 
strumień; urzędnicy kręcą się niezmę- 
czenie wokoło nich i obsługują je. W szę­
dzie życie i ruch, całość spływać się 
zdaje w najświetniejsze kolory; powoli 
wszystko do spokoju wraca, dostojne 
panie już się wszystkie zgromadziły i za­
siadły na swych miejscach. Robią w ra­
żenie niezmiernego ogrodu napełnionego 
kwiatami; mienią się wspaniałemi bar­
wy, błyszczą drog. kamieniami. Damy 
przedstawiają najrozmaitsze stopnie wie­
ku; tu widzimy staruszki z białym wło­
sem i pomarszczoną twarzą, które pa­
miętać mogą jeszcze koronację R yszar­
dą III i burzliwe dni tego przeminionego 
okresu dziejów; obok nich i dalej widzi­
m y dojrzałe panie średniego wieku, 
wdzięczne młode kobiety i urodziwe 
dziewczęta z róźowem licem i błyszczą- 
cemi oczyma. Kto wie, gdy nadejdzie 
ważna chwila, czy one, niewprawne, po­
trafią dość szybko i zręcznie narzucić na 
białe czoła korony lordowskie. P ierw szy  
raz mają to uczynić, a przeszkadzać im

będzie silne wzruszenie. Na szczęście 
przy uczesaniu włosów tych pań, uw a­
żano już z góry na to, aby im ułatwić 
wygodne nałożenie koron.

O dziesiątej godzinie z rana rozsunę­
li się chmury, promienie słoneczne prze­
niknęły mglistą atmosferę; przesuwają 
się one nagle z jednego rzędu dam na 
drugi a pod ich dotknięciem każdy rząd 
pań ustrojonych w djarnenty iskrzy się i 
błyszczy, zdaje się try ssać  olśniewają­
cymi płomyki i wszystkimi tęczy kolory. 
Weszli teraz posłowie obcych mocarstw 
a w szyscy zgromadzeni poruszyli się 
raptem, jakby tknięci elektrycznym prą­
dem na widok posła jednego z panstw 
Wschodu, którego promienie słońca zda­
wały  się oblewać morzem płom.eni, 
gdyż cały od głowy do stóp okry ty  był 
brylantami, których blask uwydatniał 
się za kaźdem poruszeniem.

Znowu upłynęły dwie godziny; w re ­
szcie zapowiedział grzmot wystrzałów, 
że król się zbliża z całym tow arzyszą­
cym mu orszakiem, ^grom adzeni wie­
dzieli, że jeszcze poczekają dłuższą 
chwilę, gdyż młodego władcę przeb.orą 
inaczej na sam akt uroczysty. Widzom 
na galerjach czas ten przyjemnie został 
zapełniony ukazaniem się w gmachu do­
stojników państwa, którzy weszli uro­
czyście w  urzędowych strojach i zajęh

swe miejsca. P rzed nimi położono takż8 
ich korony. W iększa część widzów O' 
glądała po raz pierwszy własnemi oczy 
książąt, hrabiów i baronów, których na­
zwiska historja znała już od lat pię­
ciuset.

Tymczasem zgromadzili się na pod­
wyższeniu naczelnicy kościoła w  bisku­
pich ornatach i strojach w raz  z podw la- 
dnem im duchowieństwem. Tam  zaję]1 
także miejsce lord protektor i inni naj­
wyżsi urzędnicy korony. Podw yższ8'  
nie otaczał oddział gwardji p rzyboczn i  
w błyszczących zbrojach.

Nastąpiła chwila pełna oczekiwania’ 
na znak dany rozległy się dźwięki mar­
sza triumfalnego: Tom Kanty, cały 
złotogłów ubrany, wyszedł z pobliskiej 
drzwi i wstąpił na podwyższenie. Wszy, 
scy obecni podnieśli się i hołd odda 
młodemu królowi. .

Fale wspaniałych dźwięków p o c h ^  * 
nego hymnu zapełniły sklepienie °Pa<̂  
twa, gdy Toma Kantego wprowadzaj 
na tron. S tarodawne uroczyste obrze  ̂
szły teraz przepisaną koleją; zajmuJ^ 
uwagę widzów, zbliżały się już one % 
końcowi. Tom Kanty tymczasem bia^ 
coraz bardziej; żal i zgryzota rosły 
nim, szarpały mu serce, rozdzierały a 
szę. Czuł się bardzo nieszczęśliwy!*1, 

(Ciąg dalszy nastąpi.)



Kronika kieiaca
Sobota

30
kwietnia

Św. Katarzyny se- 
nerisk, dziewicy, 
* 1347 f  1380.

Św. Mariana, męcz. 
t  259.

Slow.: Chwalisława

Jutro, niedziela, 1 maja, V po Wielka­
nocy: Sw. Filipa i Jakóba apostołów.

W poniedziałek, 2 maja: Dni krzyżo­
we, Sw. Atanazego, bikupa dr. Ko­
ścioła.

Bałamutne pogłoski o szkołach 
niemieckich.

Sł oń c a
Wschód Zach/id

o godz. 4.23, o godz. 19.00

Królewska Huta w  kwietniu.
Jednym z wielu wypróbowanych 

środków propagandowych, któremi ag i­
tatorzy niem. posługują się na Śląsku 
celem bałamucenia ludności ulegającej 
ich wpływom, jest fabrykowanie i popu­
laryzowanie pogłosek o  zmianach, jakie 
w najbliższym czasie mają nastąpić na 
niekorzyść społeczeństwa polskiego a z 
korzyścią dla Niemców w różnych dzie 
dżinach życia na Śląsku. Ostatnimi cza 
sy> jako że obecnie trw a okres zapisów 
do szkół powszechnych, wśród miesz­
kańców miasta Król. Huty zaczęła krą-h * \ j  & u u z,. i7 ,u u  i w n i  t a o  i d  i \ i  u i, l i m y  z ,d v zę id  n 1 4 -

k s i ę ż y c a  o godz. 2.43, o godz. 13.20. żyć pogłoska ną temat nowobudującego
I się gimnazjum prywatnego niemieckiego 

wKról. Hucie. Gimnazjum to urosło w 
plotce do rozmiarów legendarnego gma­
chu, w którym pomieszczenie znajdzie 
pryw atna a może nawet i publiczna szko­
ła mniejszościowa. Szkoła ta ma być 
zaopatrzona w przeróżne udoskonalenia

Z historii śląskie*.
30 kwietnia. 1526. Po wybudowaniu 

kilku domów (1519 r.) na Łyszczu, Bla- 
szynle i w Starych Tarnowicach, połą­
czono te trzy osady w jedną gminę, któ-
Ja w  powyżej podanym dniu o trzym ała. . . ------------- -----
cd księcia Jana opolskiego przywileje naukowe i techniczne, ma być urządzo- 
tniasta. — 1697. Po nabyciu po zmarłym na według najnowszych wymagań, dzie- 
b ryderyku  Jarockim dóbr i pół wioski, ci, które w n ;ej będą uczyć się, zdobędą 
Katarzyna z Laryszów i małżonek jej znacznie więcej wiedzy niż ich rówieś- 
Kozłowski na Pilchowicach 1 Cwiklicach nicy w polskich szkołach powszechnych
? i ° J aal1 400 d r e n ó w  na 3 Msze św. j wogóle dzieciom uczęszczającym do 
W miesiącu . raz w kwartale cantatum | tej ideaj • szko} b dzie ^  d b

le poza nauką znajdą opieki i rozrywek, 
że wprost nie będą chciały wracać do 
domu. Oczywiście rodzice pragnący,

ża siebie. — 1804. Na tyfus umarł, liczą 
cy  dopiero 36 lat życia ks. P iotr Smolkę,
Prob. w Radzionkowie. Po jego zgonie 
Pracę duszpasterską w ykonyw ał ks.
Drob. Mateusz Szczepański jako admini­
strator. — 1815. Edykt z dnia powyż-. 
szego zniósł radców skarbowych; mia-Ma N. M. P. Różańcowej. 1915. Parafja 
sta śląskie stawiono pod nadzór radców chropaczowska otrzymała własnego du- 
ziemskich (lamdrate). izby (W rocław i szpasterza. — 1927. Czuchów w Ryb- 
Głogów) zostały rozwiązane i utworzo- nickiem, stał się nową samodzielną pa- 
no trzy okręgi rządow e: opolski, wroc- rafi4- — 1931. Kuracje Szarlej i Świer 
ławski i lignicki. — 1921. Na naradzie klanlec podniesione zostały do samo- 
działaczy górnośląskich postanowiono dzielnych parafij 
ogłosić i przeprowadzić strajk general­
ny i powstanie z 2 na 3 maja. — 1925. — Nowe opłaty wizowe. Min. spraw
fcniervtowany ks. proboszcz Kaspar Or- zagranicznych w ydał rozporządzenie, 
liński z Żyglina umarł w Szarleju. mocą którego zmienione zostały polskie

1 maja. 1097. Syn W ładysław a Her- konsularne od wizowania pasz-
tnana, Bolesław, otrzymał Śląsk, Mało- f e  a cudzoziemskich i przepustek. 
Polskę bez Wrocławia 1 Krakowa. _  P ^ z ą w s z y  od 28 kwietnia wiza pobyto- 
1226. Opat W itosław odstąpił dominika-1Wa kosztuje 25 zł., wiza
nom w Wrocławiu kościół św. Wojcie-

aby dzieci ich dostąpiły tego szczęścia 
w najbliższej przyszłości, już przy obec­
nych zapisach powinni je przeznaczyć 
do niemieckiej szkoły mniejszościowe, 
aby z chwilą o twarcia nowej wzorowe 
szkoły można było uniknąć kłopotów 
związanych z ewentualnem przenosze­
niem dziecka itd.

Trudno uwierzyć, aby znalazł się 
ktoś, ktoby sądził, że w budynku prze­
znaczonym na gimnazjum i budowanym 
specjalnie do tego celu, miała znaieźć 
jeszcze pomieszczenie szkoła powszech­
na. W arto jednak zanotować tę pogło­
skę, jako przykład metod, któremj Niem­
cy posługują się, aby pozyskać zaufanie 
dla szkolnictwa mniejszościowego oraz 
podtrzymać swe w pływ y wśród ludno 
ści. Dziś już nietylko Polacy j ludzie po­
chodzenia polskiego narodowo zdecydo­
wani, ale również nawet rdzenn’e nie­
mieckie rodziny zgłaszaja sw e dzieci do 
powszechnych szkół polskich. P rzy  
wódcy mniejszościowi wiedzą, że liczba 
dziecj z niemieckich domów zgłaszana 
przez rodziców do polskich szkół po­
wszechnych w zrasta  z roku na rok, są­
dzą tedy, że rozmaitemi sztuczkami uda 
im się ten naturalny pęd powstrzymać 
ub conajmniej osłabić. Śą to jednak tyl- 
co złudzenia, dla których tegoroczne za­

pisy stanowczo niie będą łaskawe.

cha, w raz  z otaczającym go skrawkiem 
ziemi. W  dniu 1 maja objęli go domini­
kanie w  swe posiadanie. P ierw szym  
Przeorem był błog. Czesław Odrowąż, 
brat św . Jacka. — 1240. Książę Mieszko 
*1 raciborsko - opolski, będąc w Groszo 
picach, przyznał Joanitom dobro Ma 
ków w Raciborskiem i dodał do daro 
^ izny tej dochody z sądownictwa wsi 
Makowa, Rept i Błotnicy. — 1394. Ksią­
że Jan II raciborski wspólnie z bratem 
Mikołajem wystawił dokument, doty­
czący założenia huty żelaznej koło Śmi- 
owic. — 1428. Spalili husyci przedmie-
cią W rocławia. Dopiero w  połow ic _ ............... ..

Maja opuścili Śląsk. 1689. W  niedzielę I jowych przeprowadzono ostatnio"szcze- 
o oz o no kamień węgielny pod klasztor gółowy spis wagonów towarowych we 
U• tranciszkanów w Raciborzu. Po wszystkich 9-ciu dyrekcjach. Ogółem 

•zech latach odbyło się jego poświęcę- na terenie wszystkich dvrekcyj kolejo 
TT Proboszczem na Starejwsl wych znajdowało się w dniu spisu 

°u Raciborzem był ks. Andrzej Waj- 156.963 wagonów, w tern 133,372 wago- 
r? h w  ro^ u ~  1840* U- h ó w  Polsk. Kolei Państw owych, 23.591
M d  ziemiański zw raca się z prośbą do wagonów zaś stanowiących własność 

!Użęco - biskupiego komisarza dzieka- obcvch zarządów kolejowych. Ponadto 
Ignacego Molerusa w Kietrzu o przy-1 zagranicą znajdowało się w dniu spisu

pobytowa kilkakrotna 40 zł., wiza osie­
dleńcza 50 zł., wiza przejazdowa upra­
wniająca do jednorazowego przejazdu 
zł. 2,50, uprawniająca do jednorazowe­
go przejazdu i zpowrotem zł. 5, upra­
wniająca do wielokrotnego przejazdu 12 
zł., wiza zbiorowa pobytowa dla grup 
złożonych przynajmniej z 10 osób od 
każdej wymienionej w paszporcie oso­
by po 5 zj„ wiza zbiorowa uprawniają­
ca do jednorazowego przejazdu i zpow­
rotem po zł. 1.50 od każdej wymienionej 
w  paszporcie osobv. Wolne od opłaty 
są wizy dyplomatyczne i służbowe, (w)

— Tabor towarowy polskich kolei 
państwowych. Z polecenia władz kole-

sokiem Litewskiem. W śród innych cza­
sopism jest 7 tygodników, 8 dwutygo­
dników, oraz 8 miesięczników. Resztę 
stanowią inne czasopisma.

— Nowy rozkład lotów na llnjl War 
szawa — Paryż. Z dniem 2 maja b. r. 
wprowadzony zostaje przez Międzyna­
rodowe T ow arzystw o Żeglugi Pow ie ­
trznej „Cidna“ letni rozkład lotów na li- 
nji W arszaw a — Paryż, który umożliwi 
odbycie podróży z W arszaw y  do P a ry ­
ża lub odwrotnie w  ciągu jednego dnia. 
Samoloty z Paryża  odlatywać będą o 
godz. 4 min. 15 nad ranem z lotniska Le 
Bourget, przylot do W arszaw y przewi 
dziany ies? na godzinę 13 min. 25. Z 
W arszaw y do Paryża  odlot o godz. 10 
min. 15, przylot do P a ryża  o 20 min. 20. 
Komunikacja na linji W arszaw a — Pa 
ryż odbywać się bedzie codziennie (dni 
powszednie i wszystkie święta), oprócz 
niedziel. (w

Przy bladej, szara\vo*źćłf?! cerze, przyga­
słych oczach, złem samopoczuciu, zmniejszone)
chęci do pracy, ogólnam przygnębieniu, cięż­
kich snach, bólach żołądkowych, ucisku móz­
gowym i choroibliwem podnieceniu zaleca się 
pić przez kilka dni zrana naczczo szklankę 
dy gorzkiej Franclszka-Józefa. Żądać w aiptek.

badań psychotechnicznych. O twarcia 
dokonał inż. Bizoń, dyrektor Śląskiego 
Instytutu rzemieślniczo-przemysłowego. 
O celach i zadaniach Instytutu wygłosił 
odczyt dyr. Surkowski, poczem prze­
mawiał inż. Wiśniewski. Referat o ba­
daniach psychotechnicznych wygłosił 
inż. Bobyliński. Instytut mieści się p rzy  
ulicy Kochanowskiego 12 w Katowi­
cach. (w)

* Ustąpienie dyrektora biura sejmu 
śląskiego. Dowiadujemy się, że ustąpił 
dotychczasowy długoletni dyrektor biu­
ra sejmu śląskiego o. P io tr  Pampuch. 
Prezvdjum  sejmu śląskiego będzie za­
tem musiało wkrótce dokonać wyboru 
nowego dyrektora  sejmu. Jako  kandy­
datów poważnych wymienia się sę­
dziów pp. Glęska i Olearczyka, k tórzy 
są rodowitymi Górnoślązakami. (k

* Żywność dla bezrobotnych. Na sku-
:ek przydziału przez naczelny komitet 

do spraw  bezrobocia w  W arszaw ie przy 
dzielił wojewódzki komitet 770 ton zie­
mniaków dla poszczególnych komitetów 
powiatowych na Śląsku. O trzym ają: 
comitety powiatowe w Katowicach 1 
Świętochłowicach po 300 ton. Tarn. 
G óry  70 ton i komitet miejski w  Król. 
Jucie 100 tón. Ziemniaki nadejdą w  naj­

bliższych dniach z woje w. tarnopolskie­
go. — Wojewódzki komitet do spraw  
bezrobocia w Katowicach przydzielił w  
ostatnich dniach poszczególnym komite­
tom powiatowym 1350 kg. mydła do 
prania z poleceniem podziału tegoż po­
między bezrobotnych. — W  miesią­
cach marcu i kwietniu br. wojewódzki 
comitet do spraw  bezrobocia przydzie- 
ł poszczególnym komitetom powiato­

wym i miejskim, za wyjątkiem pow. lu- 
ńinieckiego i cieszyńskiego, ogółem 

2400 ton mąki żytniej przemiału 72 proc. 
Vląka ta została rozdana częściowo w  

stanie surowym, częściowo zaś w  po­
staci chleba. (w)

•— Szkoła morska w Gdyni nie przyj­
mie kandydatów. W  związku z zamie­
rzoną reorganizacją systemu nauczania 
w Państw owej Szkole Morskiej w Gdy­
ni, w roku bieżącym szkoła nie będzie 
przyjmowała nowych kandydatów. Jak 
się dowiadujemy, projektowane jest 
wprowadzenie na stałe systemu przyjmo 
wania przez szkołę uczniów w ciągu 
dwóch lat kolejnych, następnie zaś w 
roku trzecim kandydaci mają nie być 
przyjmowani. (w )

Województwo śląskie.

juanie proboszcza do nowej parafji w 
j^w io w ie  koło Raciborza. — 1875. W  
^ rusiech zaprowadzono urzędy okręgo 
i  e/  ~~ 1885. W Czarnowąsach otwarto 
ba d dla sierot’ za l°żony przez bisku- 
t> *° 'berta  Herzoga, wrocławskiego, 
(JJJ nazwą „Zakład Henrvka“ — 1889. 
|> a r ł ks. Karol Wecker, proboszcz w 
Koniku  pod Raciborzem. 1894. Próby 
t*iIi°Wej kolejki ulicznej na linji Bytom— 
p kary. —  1902. Konsekracja kościoła 

jhalnego w Roździenlu, której doko-
tia' ^s* kardynał Jerzy  Kopp. W dniu 
bin, Pny'm udzielał Sakram entu Bierz
Sż?,Wania- — 1903. Uruchomienie pierw- 

dwu pociągów pośpiesznych 
|av  _ to w ic e  — Kluczb°rek — W roc-| — Nowe czasopisma w Polsce. W
i N r d z n L  f,,nu Została za- ciągu marca zarejestrowano na terenie
^ uPi o-p fundacja Przez ksiązęco-bi- całej Polski 42 nowe czasopisma, w tern 
t t j M generalny urząd wikarjalny. na 18 w W arszawie, 8 we Lwowie 3 w 
^b rau -  ° r6J W z<fy czw artek  ma być Krakowie, po 2 czasopisma w Poznaniu 
s t a w i o n a  uroczysta Msza św. z w y- Katowicach i Wilnie, oraz po 1 nowem

5.884 wagonów poiskich. Jak wynika 
ze spisu, ogółem tabor tow arow y Pol­
skich Kolei Państw ow ych wynosi — 
139 256 wagonów. (w )

— Odznaka „Za ofiarną pracę“. W
Biurze powszechnych spisów załatw ia­
ne są obecnie wnioski władz spisowych 
w sprawie nadania odznak „Za ofiarną 
prace" osobom, które brały udział w 
przeprowadzaniu drugiego powszechne­
go spisu ludności. Prace  posuwają się 
szybko naprzód, tak, że już pod koniec 
maja rozpocznie j ię  rozdzielanie n a ­
gród wraz z imiennemi zaświadczenia­
mi. (w )

• “ i c z y s t a  msza  SW. z W 
PrOc'ie?iem Przenoś w. Sakramentu i 
yłę SJa‘ — 1913. W Chropaczowie od- 

Sję uroczyste poświęcenie kościo-

czasopiśmie w Brześciu nad Bugiem, w 
Sosnowcu, Augustowie, Rzeszowie, 
Krzemieńcu, Jędrzejowie, oraz w W y-

Llst dzieci, który kruszy serca. W
piątek w południe w polskiej szkole po 
wszechnej w Krzyżkowicacii koło W o­
dzisławia w pow. rybnickim odbędzie 
się uroczystość wręczenia 47 dziec;om 
specjalnych książeczek oszczędnościo­
wych, ofiarowanych im przez premjera 
Prystora . Dzieci te napisały do prezesa 
P. K. O. w W arszawie dr. Grubera wzru 
szający list w sprawie oszczędności. W 
liście dzieci szkolne zaznaczyły, że bę­
dą składać oszczędności, proszą jednak, 
aby ich rodziców nie redukowano po 
kopalniach. Prezes dr. Guber pokazał 
list premjerowi Prystorow i. P. premjer 
— wzruszony treścią listu — ofiarował 

. 47 dzieciom w Krzyżkowicach specjalne 
j książeczki oszczędnościowe z fotogra- 
j fjami i podpisami, opiewające każda na 
110 zł. W piątek w południe w miejsco­
wej szkole w Krzyżkowicach dyrektor 
P . K. O. w Katowicach p. Baczyński w 
obecności przedstawicieli władz szkol­
nych i rodziców, książeczki te uroczy- 
ście wręczył obdarowanym dzieciom.

* Otwarcie Instytutu badań psycho’ 
technicznych. W piątek odbyło się o- 
twarcie pierwszego w Polsce Instytutu

Z Katowickiego
Posiedzenie górnośląskiego związku 

przemysłowców.
Katowice. Jak się dowiadujemy, w  

sobotę odbędzie się posiedzenie górno­
śląskiego związku przem ysłowców t. 
zw. „Berg und Huttenmanmu". Posiedze­
nie zadecyduje o losie tej organizacji. 
W  związku z powstałą unją ciężkiego 
przemysłu, cz.ęść prac Berg und Hiitten- 
mannu przejmie nowo powstała unja a 
resztę prac będzie prowadził Berg und 
Hiittenmann aż do stopniowej likwida­
cji tej organizacji. (w)

Naczelnik więzienia katowickiego prze" 
niesiony do Ostrołęki.

Katowice. Długoletni naczelnik wię­
zienia katowickiego, emerytow any puł­
kownik W ładysław  Szeliga Skorupski 
zostaje przeniesiony na równorzędne 
stanowisko do Ostrołęki. Jak  się do­
wiadujemy, przeniesienie to zostaje w  
związku z wykryciem  nadużyć, popeł­
nionych przez kierownika działu pracy 
w więzieniu, asystenta  Michała Sikor­
skiego- (w )

Ucieczka fałszerza weksli Kellera.
Katowice. Wielkie wrażenie w  Ka­

towicach wyw ołała  wiadomość, że 
przed dwoma dniami znikł w niewiado­
mym kierunku znany z głośnego na tu­
tejszym bruku fałszerstw a weksli na su­
mę przeszło pół miljona zł. właściciel 
firmy drzewnej A. Keller, o czem dono­
siliśmy obszernie. Ani dę prokuratorii, 
ani do .policji nie wniesiono oficjalnie do­
niesienia na Kellera. Policja tylko ode­
brała mu dokumenty osobiste, w szcze­
gólności paszport zagraniczny, aby u- 
niemożliwić mu ucieczkę zagranicę. — 
Tymczasem, jak wyszło na jaw, Keller 
widząc, że traci grunt pod nogami, roz­
począł starania o nowy paszport zagra­
niczny, ale bezskutecznie. Paszportu  te­
go nie otrzymał, mimo to gdzieś się u- 
krył. Nie jest wykluczone, że wyjechał 
na Śląsk niemiecki. W czw artek  na po­
lecenie sędziego śledczego aresztowano 
jego długoletnią sekre tarkę  i przyjaciół­
kę Marie Laszcząkównę. Zeznała ona



p rzed  sędzią śledczym, że weksle na 
szkodę fabryki papieru i miazgi d rzew ­
nej w  Kostuchnie fałszowała ona. W  
szczególności Las^czakówna fałszować 
miała podpisy dyr. Biillowa. Poprzednio 
zaś Keller przyznał się przed policją, że 
weksle te on sam przed 3 laty fałszował. 
Za Kellerem rozpisano listy gończe. Po ­
licja m a nadzieję, że w  najbliższych 
dniach znajdzie się on w jej rękach, (w)

Przytrzymanie przemytniczki.
Katowice. Funkcjonariusz policji przy 

trzym ał na targu niejaką Elżbietę P . z 
Król. Huty, k tóra sprzedawała Maggi w 
kosjkach pochodzenia niemieckiego. W  
czasie przeprowadzonej rewizji znale­
ziono u niej jeszcze 100 kostek, które jej 
odebrano i przekazano urzędowi celne­
mu. (1)

Przyszedł prosić o jałmużnę a skradł 
buciki.

Katowice. Do mieszkania Ignacego 
Foralewskiego (pl. Wolności) przybył w 
tych dniach uedznie ubrany osobnik, 
k tóry  prosił o skromną jałmużnę. Kiedy 
F. udał się do przyległego pokoju po pie­
niądze, osobnik ów skradł z kory tarza  
parę  bucików i uciekł. W  czasie natych­
miastowego pościgu zdołano go przy­
trzym ać. Okazało się, że jest to niejaki 
Urbańczyk z Katowic. (1)

Karambol samochodowy na ulicy.
Katowice. Jadący  ul. Król.-Hucką sa­

mochód osobowy, kierowany przez Al­
freda Stańka z Katowic, zderzył się 
samochodem P aw ła  Blindy z Król. Hu­
ty. Skutkiem zderzenia oba samochody 
zosta ły  poważnie uszkodzone. W  c z a ­
sie wyprzedzania został uszkodzony 
autobus śl. linij autobusowych. W ypad­
ku w  ludziach nie było. Winę ponosi 
Alfred Stanek, którego pociągnięto do 
odpowiedzialności sądowej. (p)

Z krzywdą dla bezrobotnych chciał 
dojść do pieniędzy.

Katowice. Emanuel W ojaczek z Ka­
towic p rzy trzym any  został za oszustwo 
dokonane na rzecz komitetu bezrobot­
nych. W ymieniony w  tym celu zaopa' 
trzy ł  się w  sfałszowaną legitymację ko­
mitetu a  następnie chodził po domach 
zbierał składki na rzecz bezrobot­
nych. (p)

Zwłoki noworodka w ustępie.
Katowice. Dozorca ustępów dla męż­

czyzn IV klasy tutejszego dworca oso­
bowego w  czasie czyszczenia tychże 
znalazł 7-miesięczne zwłoki now orod­
ka płci męskiej, owinięte w szmatę i pa­
pier. Dochodzenia wykazały, że zwło­
ki wrzucone zostały do ustępu przez 
nieznanego mężczyznę w czasie wzm o­
żonego ruchu. (1)

Trup dziecka pod kamieniami.
Siemianowice w Katowickiem. Na 

drodze polnej pomiędzy Siemianowica­
mi a Bytkowem, koło kop. Richter, zna­
leziono zagrzebane w  kamieniach zwło­
ki noworodka płci męskiej. Dochodzenia 
w ykazały , iż zachodzi tu dzieciobój­
stwo, albowiem dziecko miało na szyji 
pętlę ze szmat. (p)

Utopił się w kanale ściekowym.
Siemianowice w Katowickiem. Uto­

pił się tu w kanale ściekowym, odpro­
w adzającym  ścieki z kopalni do rzeki 
Brynicy, 4-letni Jan Klink. Winę pono­
szą rodzice, k tórzy wskutek niedbałego 

. dozoru mad dzieckiem, pozwolili mu się 
bawić przy kanale. (p)

Z Król Huty
Zebranie stenografów.

Król. Huta. W  sobotę, dnia 30 kwiet­
nia br. o godzinie 19.30 odbędzie się ze­
branie miesięczne człomków tow arzy ­
s tw a  stenograficznego „Piast“ z w ykła­
dem  „O Konstytucji 3-go Maja“, na któ­
re wszystkich zaprasza zarząd. Zwra 
c a  się uwagę na jedyne w Polsce ob­
szerniejsze dzieło pt. „Dzieje stenogra- 
iji, opracowane przez p. Stefanję Bo­
brow ską  i p. dr. Tauba, niezbędny eg­
zemplarz dla pp. nauczycielstwa i 
wszystkich interesujących się stenogra­
fią. „Dzieje stenografii" winny znaleźć 
się w  każdej bibliotece publicznej, p ry ­
w atnej  i domowej, w szkołach i czytel­
niach. „Dzieje stenografii" można na­
być w tow. stenograficznem „Piast"  w  
Królewskiej Hucie u prezesa Brachacz­
ka, ul. Dąbrowskiego 20. (w)

Listy naszych Czytelników.
Koło miejscowe Z. O. K. Z. 

Chropaczów w  Świętochłowickiem. 
Dnia 24 bm. odbyło się walne zebranie 
koła Z. O. K. Z. w Chropaczowie przy 
liczmym udziale członków. Zebranie 
zagaił przewodniczący p. Rymiorz. Na 
przewodniczącego zebrania wybrano p. 
nacz. P rzybytę , na ławników pp. kiero­
wników szkół Paw lusa i Pieczkę. Spra­
wozdanie z działalności zarządu p rzy­
jęto do wiadomości, udzielono mu abso­
lutorium i podziękowano za ofiarną pra­
cę. Nowy zarząd wybrano w następu­
jącym składzie: przewodniczący p. R y­
miorz, zastępca przewodniczącego p. 
Dymek, sekr. p. Grzesik, zastępca sekr. 
p. Bogusław Weiman, skarbnik p. Raj­
mund Smandzik. Do komisji politycz­
nej wybrano przewodniczącym — p. 
Rymiorza, członkami pp. Pawlusa, Al­
fonsa Smandzika, Pawlika i Panchyrza. 
Przew odniczącym  komisji kulturalno- 
oświatowej w ybrano p. kier. Pieczkę, 
do komisji rew. pp. Dudę, Paszka i Waj- 
lera. Referat o aktualnych zadaniach 
Z. O. K. Z. wygłosił delegąt zarządu po­
wiatowego p. kierownik Pysz  z Lipim. 
Za najważniejsze najbliższe zadanie u- 
waża koło akcję kolonij letnich dla bie­
dnych dzieci osobliwie bezrobot­
nych. (w)

Św ięto harcerskie.
Chropaczów w Świętochłowickiem. 

Dnia 24 bm. urządziły męskie i żeńskie 
drużyny harcerskie w Chropaczowie 
przy udziale Koła Przyjaciół Z. H. P. 
święto harcerskie ku czci patrona har­
ce rs tw a  św. Jerzego. Rdno odbyło się 
nabożeństwo, które odprawił kapelan 
miejsc, harcerstwa, a zarazem wicepre­
zes Koła Przyjaciół Z. H. P. ks. wikary 
Myrcik. P o  południu odbyły się w O- 
grodzie Jordanowskim pod kierunkiem 
drużynow ych Niederlińskiego i Macio- 
szkówny zawody sportowe i rozbicie 
obozu harcerskiego. Wieczorem urzą­
dzono tamże tradycyjne ognisko ze 
składaniem przyrzeczeń harcerskich. — 
Przyjęcia nowych harcerzy  dokonał 
kierówmik hufca świętochłowickiego 
drh. Piechaczek, gawędę harcerską w y ­
głosił przewodniczący koła przyjaciół 
Z. H. P . p. nacz. P rzybyła . Tak zawo­
dy, jak i ognisko zgromadziły liczną 
miejscową publiczność. W  lecie br. miej­
scowe drużyny harcerskie urządzą kil­
ka obozów wakacyjnych i ćwiczeb­
nych. (w)

Z życia „Sokoła".
Chropaczów w Świętochłowickiem. 

Nowy zarząd „Sokoła" pod przew od­
nictwem  pp. Mrożka i Michalika, a na­
czelnictwem p. Fityki wytknął sobie 
program owy zakres pracy i konsekwen­
tnie go realizuje. Dnia 17 bm. urządził 
w sali p. Rogowej ku uczczeniu 12 ro­
cznicy założenia gniazda piękną wie­
czornicę sokolą z Dopisami gimnastycz­
nemu i rytmicznemi oddziałów męskich 
i żeńskich. W  wieczornicy wzięła u- 
dział liczna publiczność i przedstawi­
ciele władz. Regularne ćwiczenia „3o 
koła" odbywają się w sali gimn. szko­
ły II w godzinach popołudniowych 
wieczornych. (w)

Z zebrania miejsc, koła N. Ch. Z. P.
Szarlej w Świętochłowickiem. Ze­

branie zagaił w zastępstwie prezesa in­
spektor biur p. Ditman. Powstaniem

miejsc, oddano ostatni hołd zmarłej 
członkini Marji Igmacowej, którą w ze­
szłym tygodniu odprowadzono na wie­
czny spoczynek. Następnie podał po­
rządek obrad do wiadomości. Sekretarz  
odczytał protokół z walnego zebrania, 
który został bez poprawki przyjęty. W  
międzyczasie przybył prezes koła i o- 
bejmując urzędowanie, udzielił głosu do 
referatu prelegentowi p. Jankowi. P re ­
legent w swojem przemówieniu rozw o­
dził się szeroko nad obecnem położe­
niem gospodarczem. Następnie przemó­
wił do zebranych prezes koła p. Zem- 
bok, określając nasze położenie polity­
czne, potępiając niegodziwą pracę na­
szej opozycji, która godzi w najżywsze 
interesy całego społeczeństwa. W  d y ­
skusji zabrał głos sekretarz zarządu głó­
wnego poszkodowanych uchodźców śl., 
nawiązując do obu przemówień. Gdy 
nikt dalszego głosu w dyskusji nie za­
bierał, przystąpiono do wniosków i tozt 
maitości. Uchwalono wysłać rezolucję 
do pana wojewody dr. Grażyńskiego w 
sprawie targów* ponieważ nadszedł za­
kaz z Urzędu Wojewódzkiego, nie po­
zwalający na przyjazd na miejscowe tar 
gi z swojemi towarami handlarzy poza- 
miejscowych. Rezolucję przyjęto jedno­
głośnie. Następnie odczytał sekretarz 
oddziału górników Gen. Fed. P racv  P. 
Różanka rezolucję przeciwko zniesieniu 
tutejszego urzędu okręgowego; rezolu 
cję uchwalono odesłać do władz kornpe^ 
tentnych. Następnie zabrał głos prezes 
organizacji urzędników komunalnych 
samorządowych p. Górniok, żaląc się 
n a  radnych gminnych, którzy sobie nie 
zdają sp jaw y i idą wspólnie z opozycją 
i Niemcami, uchwalając obniżkę pobo­
rów, przez obcięcie im 20 proc. dodatku 
wojewódzkiego, zatwierdzonego przez 
ustawę wojewódzką, na pomoc lekarską 
i zniżkę kolejową. P rezes  koła objaśnił 
zebranych o znaczeniu tegoż dodatku. 
Uchwalono, aby radni gminni więcej się 
porozumiewali z zarządem  koła, by w 
przyszłości takie wypadki się nie zda­
rzały. Po  wyw odach różnych m ów­
ców* porządek obrad się wyczerpał, (w)

Z zebrania S. M. P.
Tarnowiec Stare w Tarnogórsklem. 

W  niedzielę, dnia 17 bm. odbyło się w 
„Ognisku" tut. S. M. P. miesięczne ze­
branie. Omawiano wiele ważnych 
spraw, miedzy innemi spraw ę upraw y 
kukurvdzv, do której zgłosił się już je­
den zespół, potrzebny jest jeszcze w y ­
bór komitetu i sądu konkursowego, 
którą to spraw ę postanowiono w naj­
bliższych dniach załatwić. Jak  wynika z 
poszczególnych danych, to nasze S. M 
P. zabrało się w bieżącym roku energi­
cznie do pracy. P rzed  niedawnym cza­
sem urządziło z powodzeniem przedsta­
wienie teatralne. Nad jednym należy 
tylko ubolewać, a to że tak mało zain­
teresowania jest młodzieżą S. M. P. To 
też wszyscy druhowie nie powinni spo 
czywać, ani ustaw ać w pracy nad je­
dnaniem nowych zastępów druhów, 
lecz propagować wszystkie hasła i m y­
śli, jakie S. M. P. w ysuw a na czoło. Dą­
żmy wiec z całym wysiłkiem do wsi i 
tu zdobywajmy, wyszukujmy tych, co 
jeszcze nie zatonęli w bągnisku ciem­
noty, by ich oświecić i wskazać drogę 
do celu. (a. k.).

|  wannowej 50 gr. od osoby. Opłaty 
przeznaczone są na pokrycie kosztów 
wody i opału. Bilety kąpielowe do ca* 
bycia w kasie gminnej. Bliższe infor­
macje co do dni oddzielnych dla męż­
czyzn i kobiet oraz godzin dla młodzie­
ży, zasiągnąć można tl tercjar.a nowel 
szkoły. (w *

N ieszczęśliwy wypadek.
Chebzie w Świętochłowickiem. 

czasie wydobyw ania  węgla z dzikich  
kopalń cegielni Rygoła w Chebziu, za­
sypany został gliną Stefan Jośko z Nor. 
wego Bytomia i doznał lżejszych obra­
żeń wewnętrznych. (Pę

Z Pszczyńskiego

System atyczna kradzież obuwia.
Król. Huta. Wolf Kiwkowicz zgłosił 

policji, że nieznany spraw ca dopuszcza 
się na jego szkodę system atycznej kra­
dzieży obuwia z jego straganu, który 
mieści się na targowisku. W  związku z 
powyźszem  policja przeprowadziła 
energiczne poszukiwania i chwyciła nie 
jakiego W. M. z Król. Huty, który do 
winy się nie przyznał. (1)

Zabrali mu wóz.
Król. Huta. Niewyśledzemi dotychczas 

sp raw cy  skradli z ul. Szpitalnej kupco­
wi Brennerowi duży wóz (pla'formę) i 
odjechali w niewiadomym kierunku. (1)

Przytrzymany na gorącym uczynku.
Król. Huta. Kupiec Jakób Spandorf 

przy trzym ał w sw ym  składzie na gorą­
cym  uczynku kradzieży pończoch dam­
skich niejakiego Alojzego Kordeckiego z 
Katowic, którego oddał w ręce policji.

Na komisariacie znaleziono u wymienio 
nego dwa kawałki skóry, które był 
skradł uprzednio kupcowi Potyce  z uli­
cy Gimnazjalnej. (1)

Z jwięiochłowickiego
Nawet na cmentarzu kradną.

Godula w Świętochłowickiem. Nie­
znani sp raw cy  usunęli z płotu drew nia­
nego okalającego miejscowy cmentarz 
17 desek, z któremi zbiegli w niewia­
domym kierunku. (1)

Kąpiele gminne.
Chropaczów w Świętochłowickiem. 

W  nowej szkole vy Chropaczowie u rzą­
dzone zostały kąpiele natryskowe i wan 
nowe. W porozumieniu z władzą szkol­
ną uprzystępnił zarząd gminy korzysta­
nie z tych kąpieli także dorosłym w go­
dzinach popołudniowych i w ieczor­
nych. Cena kąpieli natryskowej 20 gr.,

W obawie przed obłędem popełniła sa­
mobójstwo.

Łaziska Górne w Pszczyńskiem. W  
Łaziskach Górnych targnęła się na sw e
życie 35-letnia Anna Hajdukowa, zaży­
wając większą dawkę esencji octowej. 
W ezw any  dr. Fiala udzielił denatce 
pierwszej pomocy, a następnie poleci* 
przewieźć ią do szpitala w Murckach. 
Stan Hajdukowej isst groźny. P rz y cz y ­
ną samobójczego kroku Hajdukowej 
miały bvć początki choroby umysłowej, 
z czego Hąidukowa zdawała sobie spra­
wę, i aby nie dostać się do zakładu dla 
umysłowo - chorych, postanowiła roz­
stać się z życiem. (W

Z Rybnickiego
Gdy się iedzie rowerem po pijanemu.-

Rybnik. Jadący  na rowerze wiecz. J* 
Konkol z Rybnika na szosie pomiędzy 
Rybnikiem a Przegędzą najechał na sze­
regowego Maksa Waligórę z 75 p. p. W 
Rybniku. W skutek  wypadku Konkol 
spadł z roweru i doznał poważnego oka­
leczenia głowy i obrażeń na calem ciele. 
Odstawiono go niezwłocznie do leczni­
cy  Sp. Brackiej w Rybniku, gdzie pozo­
stał pod opieką lekarską. Szeregowiec 
Waligóra wyszedł z wypadku beż 
szwanku. Dochodzenia wykazały , iż wi­
nę w  wypadku ponosi sam poszkodo­
w any Konkol, który w kry tycznym  cza-* 
sie był w stanie n ietrzeźw ym  a  w  do­
datku jechał na nieoświetlonym rowe­
rze. (p)

Skradła dwa kilogramy nasion. 
Rybnik. Kupiec Konrad M. p rzy trzy ­

mał nieiąką Marję W. z Rydułtów  W 
chwili, gdy skradła z jego składu 2 kilo­
gramy nas.ion koniczyny. UJ

W ybór starszego brackiego. 
Czerwlonka w Rybnickiem. W  dniu 

19 bm. odbyły się na kopalni D ębieńsko  
w ybory  starszego brackiego. Kandydat 
Z. Z. Z. Józef Nowak otrzym ał 311 gło­
sów i w ybrany  został na starszego 
brackiego. Kandydat związku socjali­
stycznego C. Z. G. otrzym ał 140 głosóW 
a kandydat Z. Z. P . tylko 10 głosów, <kj

Rowerzysta pod samochodem. §  
Radlin w Rybnickiem. Na szosie W 

Radlinie jadący samochodem osob. Ry- 
szard Zientek z Wodzisławia, najecha* 
na row erzystę  W ładysław a Szylfa, —'  
skutkiem czego ten doznał lżejszych o- 
brażeń ciała i zniszczenia roweru. Kie­
rowca samochodu po wypadku usiłował 
zbiec, został jednak przez przechodniów 
zatrzym any. —

Drugi taki w ypadek miał miejsce W 
Chwalowicach. Jadący  row erem  Mak­
symilian Tw oruszka z powodu nie prze­
pisowego wymijania, zderzył się z sa­
mochodem osob., skutkiem czego rowe­
rzysta  doznał poważnego okaleczeni*  
głowy i zupełnego zniszczenia roWer 
ru. ^

Kradzież pierzyn. 
Szejkowlce w Rybnickiem. Niezna|daspraw cy weszli przez o tw arte  okno -,j 

mieszkania Roberta Czem pary i skra^ 
dwie pierzyny, 4 poduszki, 4 nakryc  ̂
na łóżka, trzy bluzki damskie, oraz 
halki łącznej wartości 500 zł. O W „ 
dzież tę podejrzani są cyganie Maje^ 
cy, k tórzy obozowali w tej miejscoW i 
ści. (P>

Drobiazg!.
X  Smutna statystyka. W  roku ^1.

znalazło 33.000 osób w Stanach Zjed11 ? 
■czonych śmierć pod kołami ań* ** 
1.115.000 odniosło z tych samych Pr?f 
czyn lżejsze lub cięższe ran y t^



blata procesja w Pirj-en-Velay.
^  W roku bieżącym, jak wiadomo, świę- 
jj. Zwiastowania zbiegło się z Wielkim 
Jak iem . To zdarza się rzadko: od ro- 
u 1000 dopiero poraź 29-ty. I następny 
2 Wypadnie dopiero w r. 2005 — czyli, 

e z nas żyjących i dorosłych nikt tego 
aPewne nie doczeka.

Rok bieżący przyczynił się do całego 
2eregvi świąt i uroczystości w różnych 

, l^iscowościach, w  tych zwłaszcza, 
‘óre słyną jako cudowne i są specjalnie 
toczane kultem religijnym. Do takich 
*leży Puy-en-Velay we Francji, jedno 
.^piękniejszych miasteczek średnio­

rocznych, z cudownym posągiem Mat- 
^oskiej na skale. Uroczystości te za- 

fĉ ly  się po świętach wielkanocnych i 
J^ a ły  parę tygodni, w jedynem w swo- 

rodzaju otoczeniu. W arto było to 
b a c z y ć ,  jak w arto skorzystać ze wszy­
t e g o ,  co zdarza się tylko raz w życiu. 

W  takich miejscowościach jak Puy, 
Carcassonne, które zdają się być za­

m glę i znieruchomiałe od czasów śred­
niowiecza, wszelkie uroczystości mają 

zupełnie niewspółczesny charakter. 
Miaje się wtedy, że dekoracje, które od­
l a n a  czekały na to, aby je przywołano 
'to życia, zostały wreszcie ożywronę po­
łc ia m i  jakby wskrzeszonemi z przed 
t k ó w .  A dekoracje, stworzone przez 
!?aturę, są niepowszednie: kościół Św. 
kichała na wysokiej skale, jak na gło­
sie cukru, strzeliste wieże i grube śred- 
ł  wieczne mury, posąg Matki Boskiej 
*** Skale i wogóle — wszędzie skały i rui 
t y  pouczepiane do skał, budzące po- 
'toiw, jak się te wspaniałe niegdyś budo- 
Me dały na skałach postawić?

W  ciepłych promieniach wiosennego 
?tofica rozpoczynają się uroczystości w 
jtościele św . W awrzyńca, w miastecz- \  Miasteczko przystroiło się naiwnie 
1 odświętnie, jak każde małe miasto w 
^Pust: girlandy sztucznych kwiatów na 
j^'cach, gałęzie bukszpanu, dywany : o- 
£razy święte w oknach domów i na bal­
onach, łuki triumfalne z zieleni. Na ro- 
Oeh ulic kramy z dewocjonaliami i pa­
miątkami.
. — Medaliki pamiątkowe roku jubi- 
łs z o w e g o !  Kupujcie, kupujcie, drugi 
Ok się wam nie zdarzy!
. —- P ortrety  arcybiskupa Paryża — 
tolko u nas.
w Bo Jego Eminencja ks. arcybiskup 

aryża, kardynał Verdier, przybył na 
Soczystości j wziął w nich udział w oto- 
2&niu wyższych przedstawicieli ducho­

wieństwa. Na placu Brueil zasiada du- 
•Jtowieństwo i tam formuje się procesja, 
.tom jest tak zw arty, że nie widać ani 
^ w a łk a  ziemi. Tłum biały i niebieski 
. kolorach niewinność:, kolorach Joan- 

 ̂d‘Arc. Te dwa kolory tak' prze wa- 
jjto’ że wydaje się, że są jedyne. W re- y cto formuje się procesja, postępująca 
c! katedrze. I to jest najbardziej zdu- 
v l&Wające, robi najsilniejsze wrażenie: 
c 0c&sja jest zupełnie biała. Kilka tysię- 
t Wieśniaków w białych kapturach i 
^ ehiś w rodzaju białej szaty zakonnej, 

^Pasanej sznurem, postępuje ze śpie­

wem pieśni nabożnej. Są to t. zw. biali 
pokutnicy, wkładają ten strój biały na 
czas procesji. Poczciwe, opalone, po­
orane zmarszczkami twarze wieśniaków 
wydają się jeszcze ciemniejsze przy tej 
bieli. Niektórzy ściskają w ręku kape­
lusz, nie chcąc się z nim rozstać. Za ni­
mi idą kobiety, dzieci, zwykły już pstry, 
różnobarwny tłum odpustowy. Przy ka­
tedrze czekają już inne mniejsze proce­
sje, które się przyłączają, ochronki, za­

konnice, szkoły. Katedra na końcu stro­
mej uliczki, wydaje się jeszcze wyższa. 
Tłumy nie mieszczą się w jej wnętrzu. 
Całe miasteczko wydaje się być jedną 
wielką świątynią, wszystkie place, uli­
czki są przepełnoine.

A na skale, przed pomnikiem Matki 
Boskiej, słynącym z cudów, druga pro­
cesja. Nie można zatrzymać się tam 
dłużej, chcąc zrobić miejsce tym, co już 
na dole na to czekają, bo na szczycie

skały mieści się kilkanaście osób* zaTe* 
dwie.

Dwa tygodnie trwają uroczystości w  
Puy. W szyscy mają czas pomodlić się 
przed cudownym pomnikiem i cudow­
nym obrazem w katedrze — czarnej Ma­
tki Boskiej z Puy.

Na tle średniowiecznej architektury, 
przyrośniętej do skał, tłumy białych po­
kutników, dziwny anachronizm dzis.ej- 
szych czasów, wyglądają zupełnie natu­
ralnie. Tak właśnie powinno być w Puy- 
en-Velay, najpiękniejszym zabytku śre­
dniowiecza. N. H.

Kącik iiteracko-naukowy.
(—) Juljusz Verne nie miał w młodo­

ści nawet na kupno koszuli. Mało kto 
wie o tern, że znakomity autor „Dzieci 
kap. Granta“ niezawsze rozporządzał 
takiem bogactwem, jakie w przyszłości 
przyniosły mu jego świetne książki. Na 
początku swojej karjery literackiej Jules 
Verne był biedny jak mysz kościelna. 
Zajmował on skromne stanowisko sekre­
tarza przy Lirycznym Teatrze w P ary ­
żu, gdzie zarabiał 100 franków miesięcz­
nie. Oczywiście, za tak skromne wyna­
grodzenie nie można było prowadzić do­
statniego życia. Nawet nie można sobie 
było pozwolić na przyzwoitą garderobę. 
O tern, jaką bieliznę nosił w owym cza­
sie znakomity Jules Verne, świadczy 
własny jego list do matki, niedawno opu­
blikowany w paryskich pismach. Ze 
skarg biednego Julesa na swoją gardero­
bę przedewszystkiem wynikało, że ko­
szule jego były w opłakanym stanie. 
Częstokroć zdarzało mu się, że zdejmu­
jąc marynarkę, zostawiał w mej zarazem 
rękaw koszuli.

— ...I nie rozumiem, dlaczego nazy­
wam to jeszcze koszulą, chociaż nie zo­
stało z niej więcej, niż kołnierzyk.

Ze skarpetkami Jules Verne‘a spra­
wa miała się jeszcze gorzej.

— Te, które będę nosił na przyszłą 
zimę, pasą się jeszcze na zielonych be- 
ryjskich łąkach — pisał do matki, drwiąc 
z samego siebie. Natomiast te papiero­
we skarpetki, które mam na nogach, 
przypominają pajęczynę, w której przez 
kilka godzin baraszkował hipopotam. Je­
szcze nigdy nie byłem w posiadaniu ta­
kiej obfitości dziur, jak ostatnio.

„Na zakończenie tego wesołego listu, 
droga mateczko, mogę ci tylko dodać, że 
na palcach czuję jeszcze resztki tego, co 
ongi mogłem był nazwać Skarpetką. Na­
tomiast na piętach i podeszwach — nie­
ma już zupełnie nic..."

(—) 4 pisarze polscy członkami hono­
rowymi kongresu Penclubów. Doroczny 
międzynarodowy kongres Penclubów 
(Europejski związek pisarzy) odbędzie 
się dnia 15 maja w Budapeszcie. Na 
członków honorowych z Polski zapro­
szono pp. Ferdynanda Goetla, Juljana 
Kadena Bandrowskiego, Józefa W eys­
senhoffa i Kazimierza Wierzyńskiego.

(—) Gerhardt Hauptmann laureatem 
nagrody miasta Frankfurt n. M. W yzna-

Okres sportu wędkarskiego rozpoczął się
vIv-W-.-

; ■■

t^ 0 a dobre z  nastaniem w iosny u nas, w yw abiając nad brzegi rzek licznych miłośników  
spokojnego sportu. Również i Japończycy, jak to widzimy na obrazku z zamiłowaniem

oddają sic temu zajęciu.

czona przez miasto Franfurt n. Menem 
ncgToda im. Goethego w kwocie 10.000 
marek przyznana została znanemu poe­
cie niemieckiemu Gerhardtowi Haupt- 
mannowi.

(—) Prastara epopeja z przed 4000 
lat. Jak donoszą z miasta Kish, leżącem 
pośrodku pustyni Iraku, ekspedycja uni­
wersytetu oxfordzkiego pod kierunkem 
prof. Stefana Langdona, odnalazła nie­
zwykłe kamienne tablice, na których 
znajdują się wiersze ze sławnego poe­
matu epicznego Enuma Elis, będącego 
rodzajem „Iliady" i „Odysseji" prastare­
go Babilonu. Epopea ta opisuje przygo­
dy młodego boga Gilgamesha. Bóg ten 
walczył ze strasznemi potworami, prze­
kraczał wody śmierci i posiadał specjal- 
re ziele, które sprawiało, że odmładzał 
się przy jego mocy. Księga XI. poema­
tu obejmuje opowiadanie o wielkim po­
topie ; o budowie arki przez Gilgamesha.

(—) Trzechsetna roczn’ca uniwersy­
tetu w Dorpacie. W  lecie r. b. uniwer­
sytet w Dorpacie (Estonja) będzie ob­
chodził 300-lecie swego istnienia. Uni­
w ersytet ten, założony w 1631 r. przez 
króla szwedzkiego Gustawa Adolfa i po­
pierany przez innych królów szwedz­
kich, był przez dłuższy czas jedyną wyż­
szą szkołą w kraju nadbałtyckim. Na uni­
wersytecie tym kształciła się większość 
metylko uczonych, lecz i polityków i 
działaczy społecznych Estonji, Łotwy a 
nawet Polski. ^

(—) Baszta ochronna w Żółkwi. Chy­
ląca się od kilku lat ku upadkowi baszta 
obronna dawnego zamku w Żółkwi, za­
mieniona w późniejszych czasach na 
dzwonnicę tutejszej fary, została odno­
wiona. Fundament jej wzmocniono ka­
mieniami, osadzonemi na cemencie i od­
świeżono fasadę. Naprawy wymaga je­
szcze dach nad basztą. Zabytek pocho­
dzi z końca 16-go wieku i stanowi jeden 
z najpiękniejszych pomników renesansu 
włoskiego na ziemiach polskich.

(—) 60-lecie pożytecznego i zasłużo­
nego miesięcznika. „Posłaniec Serca 
Jezusowego", wychodzący obecnie pod 
redakcją ks. Józefa Andrasza T. J., ob­
chodzi 60-lecie swej nad wyraz zbawien­
nej działalności. Nietylko szerzył on 
przez długie lata wśród polskich dusz 
nabożeństwo do Serca Jezusowego, ale 
był prawdziwym apostołem życia ka­
tolickiego w rodzinach, niosąc w nie po­
głębienie zasad wiary św. i zrozumienie 
tego, co zwiemy „sentire sum Eccles'a".

Przystępna przedpłata (1.80 zł. rocznfe) 
umożliwia szerokim rzeszom czytelni­
ków nabywanie tego cennego wydawni- 
cwa, postawionego bardzo wysoko pod 
względem redakcyjnym i typograficz­
nym. Obecnie liczy „Posłaniec Serca 
Jezusowego" 150 tys. abonentów. Do­
dajmy, że posiada obecnie swą ekspozy­
turę za oceanem. Wspomnijmy, że „Po- 
słaniec Serca Jezusowego" jest central­
nym organem Apostolstwa Modlitwy i 
dzieła Intronizacji Serca Jezusowego. 
Akcji Katolickiej „Posłaniec" oddaję 
pierwszorzędne usługi.

(—) Sensacyjne wykopaliska z przed 
6000 lat. Na terenie Egiptu dokonano no­
wego, bardzo ciekawego odkrycia ar­
cheologicznego. Oto kierownik ekspe­
dycji rządu egipskiego O. H. Myers do­
nosi z Kairu, że na miejscu, gdzie przed 
wiekami istniało wielkie miasto Armant, 
leżące na brzegu Nilu w Dolnym Egip­
cie, dokonał odkrycia szeregu grobów 
znakomitych wodzów j wojowników e- 
gipskich. W jednym z tych grobów od­
nalazł uczony angielski chorągiew, któ­
rą noszono w czasie walk na czele od­
działów egipskich. Na purpurowem de 
namalowany był wielki biały krzyż. 
Rozmiary chorągwi były stosunkowo 
rie duże. Na zgrzebnem płótnie, wycię- 
tem mniej więcej w kwadrat, położona 
była w arstw a wapna, później pociągnię­
ta farbami. Obok tej chorągwi, którą 
oddziały egipskie nosiły gdzieś na 4000 
lat przed Chr., odnaleziono przy grobow­
cach wojowników wspaniałe łóżka. Oka 
żuje się, że te łoża, pochodzące gdzieś z 
r. 4500 przed Chr., nie ustępowały w ni- 
czem wykwintem najlepszym łóżkom 
dzisiejszym. Łoża wodzów i wojowni­
ków posiadały pięknie rzeźbione nogi, a 
materace zrobione były z wykwintnego 
materjału. Zamiast sprężyn, używano 
specjalnej, wysoce delikatnej konstrukcji 
drewnianej. Jako materjału użyto gałą­
zek palmy. W  grobowcach kobiet zna­
leziono przepiękne przedmioty toaleto­
we, a więc np. srebrne miseczki, na któ­
rych mieszano róż oraz wazy alabastro­
we, gdzie znaleziono resztki czemidła do 
brwi. Obok tych drobiazgów natknięto 
się w grobowcach kobiet na przepiękne 
wyroby z fajansu, dalej wazy, wycinane 
w kwarcu, puhary, ozdobione laipis lazuli 
i t. d. Ekspedycja angielska twierdzi, że 
przy dzisiejszych metodach nie dałoby 
się tak wspaniale wyszlifować kwarcu, 
jak to uczynili Egipcjanie na 4500 lat 
przed Chrystusem.

Pies połknął dynamit.
Zabawna historja w ydarzyła się w 

mieście Mahnesburg, w Austrji. Zatrud­
nieni tam w kopalni robotnicy zauważyli 
ku swojemu przerażeniu, że czteronożny 
ulubieniec ich, mały piesek, połknął ̂  6 
drobnych nabojów dynamitowych. Na­
boje te były tak silne, że w ystarczyły na 
wysadzenie w powietrze całego domu.

Świadków tej niesamowitej „osiej bie­
siady" ogarnął blady strach. W obawie, 
że ciepłota własna Dsa może doprowa­
dzić połknięty dynamit do wybuchu, 
wszyscy wśród krzyku rozprószyli się 
pospiesznie. Tymczasem żyw# bomba w 
pierwszej chwili nie zdradzała najmniej­
szego niepokoju. Być może, że w psim 
mózgu snuło się pewnego rodzaju zdzi­

wienie, że wszyscy, którzy go dawniej 
głaskali i karmili, przed nim uciekali, ale 
ździwienia tego w każdym razie nie o- 
kazywał. Niebawem jednak przyszła 
reakcja. Dynamit w psim żołądku za­
czął się rozkładać. Biedna psina za­

częła się wić w boleściach i zaniepokoiła 
wyciem całą osadę górniczą. Nikt nie 
miał jednak odwagi zbliżyć się do cier­
piącego pieska. W reszcie jednak kucharz 
dyrektora kopalni zdobył się na odwagę, 
zbliżył się do psa i zaaplikował mu 
szklankę rvcymusu, który ułatwił „stra­
wienie" połkniętych środków wybucho­
wych. „Niebezpieczny" eksperyment 
skończył się dla psa na krótkiej choro­
bie bez dalszych ujemnych skutków*



Dział handlowy.
Giełda pieniężna w Warszawie

z dnia 29 kwietnia 1932 r.
Doi ar am erykański 8,88*/i» zł. Funt szterlrn- 

gów angielskich 32,57 zi. 100 frankńw francu­
skich 34,99 zf. 100 koron czeskich 26,30 zL 100 
lir włoskich 45,67 zt. 100 franków szwajcarskich 
172,72 zł. 100 guldenów holenderskich 360,25 zł. 
100 guldenów gdańskich 174.42 zł.

V . Giełda zbożowa w Poznaniu
J ’ z dnia 28 kwietnia 1932 r.

Notowano za 100 kg w  handlu hurtowym 
przy  odbiorze ładunków wagonowych: Żyto

'27,75—28,00. Pszenica 28,25—28,50. Jęczmień na

S P O R T

przem iał 22,25—24,25, brow arow y 25—26. O- I
i. 41,25— /Nóes 21,50—22.00. Mąka żytnia 65 proc.  _

.42,25, pszenna 65 proc. 42,50—44,50. O tręby 
'żytnie 17,75—18,00, pszenne 15,50—16,50, pszen 
ne grube 16,50—17,50. Rzepak 32—33. Gorczyca 

(30—35. W yka Iatowa 21,50-23,50. Peluszka 25 
\~-27. Oroch W iktoria 23—26, Folgera 32—36. 
.'Łulbim niebieski 11—12, żółty 15—16. Seradela 
>28—30. Koniczyna czerwona 160—210, biała 320 
•—460, szwedzka 130—150, żółta odłuszczona 
150—170. Przelot 260—300. Tymoteusz 40—55. 
Rajgras angielski 45—50. Ziemniaki jadalne 3.50 
1—4,00. Makuch lniany 26—28, rzepakowy 18— 
li9, słonecznikowy 19,50—20,50.

Benjaminek ligowy w  W. Hajdukach.
W nadchodzącą niedzielę przyjeżdża do W. 

Hajduk benjaminek ligowy Legja. Mecz powyż­
s i  nie ma jeszcze żadnej historji. Przeciwnicy 
są godni siebie i trudno stanowczo wróżyć któ­
remuś z nich zwycięstwo. Ruch ma przecież 
pięcioletnie tradycje walk ligowych i niebywałe 
ser je sukcesów na swoim boisku. Pozatem  wal­
czyć będą:
w W arszawie: W arszawianka — Polonja derby 

lokalne.
we Lwowie: Czarni — Ł. K. S. 
w Poznaniu: W arta — Legja.

£ Ceny targowe w Katowicach,
z czwartku dnia 28 kwietnia 1932 r.

Nabiał: masło wiejskie 1 funt 1,70—1,80, ma­
sło mileczarniane 1 funt 1,90—2,00, jaja 10-13 
sztuk za 1 złotego, twaróg 1 funt 0,50—0,60, 
mleko 1 liitr 0,32—0,35.

Mięso: wieprzowe 1 funt 0,70—0,80, kotlety 
.1,00—1,10, wołowina 1 funt 0,60—0,80, cielęcina 
il funt 0,50—0,80, skopowina 1 funt 1,00—1,20, 
ólkrasa świeża 1 funt 1,00—1,10, okrasa w ę­
dzona i mięso wędzone 1 funt 1,00—1,30, osier­
dzie i poślednie mięso 1 funt 0,40—0,60, smalec 
t  funt 1,10—1,30.

Jarzyny: kapusta biała i włoska 1 funt 0,25 
*-0,35, kapusta modra 1 funt 0,30—0,40, m ar­
chew  1 funt 0,10—0,20, szpinak 1 funt 0,50— 
10,70, rzodkiewki wiązka 0,25—0,35, sałata głów­
ka 0,10—0,50, kartofle 1 centnar (100 funtów) 
.4,50, za 1 złotego 20 funtów.

Owoce: jabłka 1 funt 0,30—1,35, śliwki su­
szone 1 ■ funt 0,70—1,10, cy tryny  sztuka 0,10— 
0,13, pomarańcze sztuka 0,50—0,80.
, Drób: gołębie sztuka 0,90—1,20. kury 2,50 
*—4,50, kaczki 4,00—5,50, gęsi 7,00—10,00, indy­
czki i indyki 12,00—15,00.

Kronika gospodarcza.
Zbiorowe stoisko wyrobów z żelaza 

i stali na Targach Katowickich.
Związek Hurtowników Żelaza w Katowicach 

w  porozumieniu z Syndykatem Polskich Hut Że­
laznych organizuje na Targach Katowickich — 
trw ających od 14-go maja do 5-go czerwca bT. 
j*bioTowe stoisko wyrobów z żelaza, produko­
w anych przez krajow e fabryki przemysłu że­
laznego i żelazoprzetwórczego. Koszt udziału w 
zbiorowem stoisku zostanie proporcjonalnie roz 
łożony przez „Związek" między poszczególnych 
wystawców. „Związek" zajmie się zorganizo­
waniem stoiska, jak również wyznaczy urzęd­
nika, k tó ry  będzie dyżurował w  czasie trwania 
Targów, udzielał wyjaśnień, rozdawał katalogi, 
prospekty, ulotki, itp. nadesłane przez odnoś­
nych wystawców.

Eksponaty winny być dostarczone na 3 dni 
przed rozpoczęciem Targów  w raz z tabliczką 
uwidaczniającą firmę produkującą i jej siedzibę.

Zbioriwe stoisko branży żelaznej jest orga­
nizowane również w związku z aktualną obecnie 
Bkcją śląskiego. Komitetu Popierania W ytwór­
czości Krajowej — celem zapoznania konsumen­
tów  Górnego Śląska i Zagłębia Dąbrowskiego 
ze  źródłami produkcji i nabycia krajowych wy­
robów  z żelaza.

Ze względu na bliski termin owarcia Targów 
Katowickich zaleca się zainteresowanym iir- 
juiom jaknajszybsze bezpośrednie skomunikowa­
nie się ze Związkiem Hurtowników Żelaza w 
Katowicach, Rynek L: 11, tel. 24, oraz podanie, 
jakie eksponaty, w jakiej ilości i na jakiej po­
wierzchni podłogi wzL ścian zamierza wystaw­
ca dostarczyć.

Mistrzostwa ligi śląskiej.
W nadchodzącą niedzielę zostaną rozegrane 

następujące mecze o mistrzostwo ligi śląskiej: 
w Katowicach: Kolejowe P. W. — 06 Katowice 
w Świętochłowicach: K. S. Śląsk — B. B. S. V. 

Bielsko.
w Lipinach: KS. Naprzód — KS. 07 Siemianow 
w Król. Hucie: AKS. — KS. Orzeł W ełncwiec 
w Chorzowie: KS. Chorzów — 1. F. C. Katów

Mistrzostwa Polski w  podnoszeniu 
ciężarów.

M istrzostwa Polski w  podnoszeniu ciężarów 
i w  zapasach rozegrane zostaną w dniach 15 i 
16 maja br. w Katowicach.

Biegi sztafetowe.
Król. Huta. Lekkoatleci nasi organizują w 

nadchodzącą niedzielę tj. 1 maja na stadionie 
biegi sztafetowe dla juniorów 10X200 mtr. o 
nagrodę wędrowną śląskiego OZPN. oraz bfeg 
3000, 1500, 800, 400 i 200 mtr. o nagrodę wę­
drowną nieistniejącej już obecnie „Oazety Lu­
dowej". W ramach powyższych zawodów prze 
prowadzone zostaną wyścigi kolarskie z udzia­
łem zawodników austriackich, niemieckich i 
polskich.

Mistrzostwa klasy A.
w Bogucicach: KS. 20 — KS. Naprzód Załęże 
w Katowicach: Polic. KS. — KS. Dąb

KS. Pogoń — Żydowski KS. 
w Król. Hucie: KS. Kresy — KS. Diana.

Mistrzostwa klasy B.
w Boruszowicach: KS. Olimpja — KS. Odra 

^  13. s t&czlco
w Tam . Górach: Getepe — KS. Zgoda Repty N 
w Brzozo wicach: KS. Fortuna — KS. Polonia 

Lubliniec.

Mistrzostwa młodzieży S. M. P.
(Gospodarze wymienieni na pierwszem miejscu) 

SMP. Orzesze — SMP. Radlin 
SMP. Wodzisław — SMP. Par.ewnik 
SMP. Hajduki — SMP. Orzegów 
SMP. Zgoda — SMP. Król Huta

Rozgrywki ping-pongowe 
o mistrzostwo P. Z. P.

Świętochłowice — Król. Huta żeńskie 
Nowy Bytom — Siemianowice 
Szopienice — Król. Huta męskie.

Zawody lekkoatletyczne.
W  niedzielę 1 maja br. odbędą się na sta­

dionie w Król. Hucie pierwsze w  tym roku za­
wody lekkoatletyczne między najlepszą druży­
ną harcerską z terenu hufca Król. Huckiego III. 
Druż. im. D. Czachowskiego, i najlepszą dru­
żyną z terenu hufca brzezińskiego I. Druż. im 
Ks. J. Poniatowskiego w Dąbrówce Wielkiej

Na program zawodów złożą się: 100 m, 400 
m, 800 m, skok wdał, wzwyż, pchnięcie kulą, 
rzut dyskiem, oszczepem, sztafety 4X100 m i 
800X400X200X100 m.

Zawody zapowiadają się bardzo ciekawie, 
gdyż w obu drużynach znajduje się kilku b. do­
brych i znanych zawodników. Zawody rozpocz­
ną się punktualnie o godz. 8 rano* (w

TEATR I SZTUKA.
ITEATR POLSKI W KATOWICA^

Interes z Ameryką w Lipinach. »W sobotę, 30 bm. T eatr Polski wyjeźdź® 
Lipin z farsą „Interes z Ameryką".

Niedzielne popołudniowe przedstawieni® 
„Wesoła Wdówka". .

W  medziefę. 1 maja o godz. 16 po cenach ***, 
żonyęh operetka „Wesoła Wdówka". Wiecj^  
rem o godz. 20 „Targ na dziewczęta" w do*", 
■nalej interpretacji pp. Halimlrskiej, Nocho^1̂  
Rozwadowskiej, Dembowskiego, D o m °Ą „  
skiego, Jastrzębskiego, Kopcinszewskiego i  ̂
rasińskiegow

Opera „Halka" na scenie Teatru Polskie*0, ^
We wtorek, 3 maja o godz. 20 z okazji r0̂

nicy Konstytucji 3 Maia odegraną będzie na^
dowa opera St. Moniuszki „Halka". W  Paf̂  
Jomtika wystąpi tenor opery warsz. E 
Wejsiis, w partii ..Halki" p. Bielecka. P°zat.ti 
pp. Bułatów na, Kmjzer, Petecka, K opciuszek  
oraz kapelmistrz Leszczyński.
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Naimiększu dom wifsylkowy G Śląska dla prOwincń

Katalog Targów Poznańskich.
Jak corocznie, Dyrekcja Międzynarodowych 

ffargów  Poznańskich wydaje katalog oficjalny 
eksponatów. Katalog będzie zawierał alfabe­
tyczny  spis wystawców, skorowidz wszystkich 
w ystawionych towarów w języku polskim, an­
gielskim, francuskim i niemieckim oraz alfabe­
tyczny spis branżowy również w 4 językach. 
Ponadto katalog pomieści dział reklamowy, z do­
łączonym spisem alfabetycznym.

Katalog w pięknej okładce trójbarwnej bę- 
fdzie do nabycia w cenie zł 1,50 od dnia otwarcia 
fTargów, dnia 1 maja 1932 r. w kasach i na tere- 
inach Targów, oraz w Tow. „Ruch" na stacjach 
igranicznych i większych miastach.

dy na książeczkach oszczędnościowych wzro- 
z 356 839.000 zł, na 29. II, do 369.699.000 zł., na 
31. III rb., czyli o 3.6%; równocześnie zwięk­
szyły się także lokaty na rachunkach bieżących, 
czekowych i żyrowych ze 161.506.000 do 
169.039.000 zł. W 381 komunalnych kasach osz­
czędności wkłady oszczędnościowe podniosły się 
z 535.271.000 na 539.884.000 zi. W dwóch kasach 
niekomunalnych wkłady oszczędnościowe pod­
niosły się z 37.917 tys. na 37.963 tys., wkłady 
iaistytucyj.finanso.wych z 6.470 tys. na 6.490 tys.

Nadesłane.
Reumatyzm i podagrę, łamanie w kościach 

i stawach zwalcza Toga!. Dzięki tabletkom To- 
gal tysiące udręczonych odzyskało swe zdro­
wie! Nieszkodliwe dla serca, żołądka i innych 
organów. W e własnym więc interesie w ypró­
bujcie dziś jeszcze, lecz żądajcie zawsze tylko 
oryginalnych tabletek Togal! We wszyskich 
aptekach. Cena zł. 2,—. Nr. reg. 1364.

Dalszy wzrost wkładów  
oszczędnościowych.

W marcu rb. zaznaczył się da lszy  w zrost  
W kładów o szczęd n o śc io w y ch  zarów no w PKO., 
ja k o też  w  kasach kom unalnych i niekom unal­
ny ch . W Pocztowej Kasie Oszczędności wkła-

Sprawy towarzystw.
Kalendarzyk zebrań Z. O. K. Z.

Sobota 30 kwietnia 1932 r.
Tarn. Góry. Walne zebranie kola o godz. 19 

w Domu Ludowym.
Niedziela 1 maja 1932 r.

Koszęcin. Walne zebranie koła o godz. 17 w 
w szkoie.

Maciejkowice. Walne zebranie koła „ godz. 
16 w szkole.

Brzeżce. W alne zebranie kotła o godz. 16 w 
szkole.

Sucha Góra. Walne zebranie koła o godiz 4 15 
szkole.

Opatowice. Walne zebranie koła o godz. 16 
w lokalu p. Czecha.

Lasowice. Walne zebranie koła o godz 16 w 
'okata p. Wilczka.

Janów Miejski. Walne zebranie kola o zodz 
15 w szkole II, T. C. L.

Barigów. Walne zebranie koła o godz 14 30 
na sali p. Go-jue-go.

By.ków. Walne zebranie koła o godz. 15 w 
l .ikalu p. Brysia.

Podlesie. Walne zebranie koła o godz 16 w 
lokalu p. Józefa Brożka.

Kłodnlca. Miesięczne zebranie koła o godz 
15 w szkole.

Wtorek 3 maja J 932 r.
Kłodnica. O godz. 18 w saM p. Krząkały aka- 

demja i zabawa taneczna z okazji święta na­
rodowego.

Kalendarzyk zebrań Ogólnego Związku 
Podoficerów  R ezerw y.

Niedziela 1 maja 1932 r.
Makoszowy. Zebrań e miesięczne miejscowe­

go koła o godiz. 17 w lokalu p. Naczyńskiego. 
Ze względu na ważność obrad związanych z 
obchodem 3 Maja uprasza się o bezwzględne 
przybycie wszystkich wolnych od zajęć człon­
ków.

Roźddeń - Szop. Zebranie miesięczne o go­
dzinie 10,30 w sali p. Botora (browar).

Katowice III. Zebranie o godz. 10,30 w loka­
lu p. Kobica.

Nowa Wieś. W e w torek 3 maja zbiórka do 
pochodu o godz. 8 rano; zaś o godz. 16 uroczy­
ste zebranie w lokalu p. Gałuszki ui, 3 Maia,

„Księżniczka Czardasza".
W  środę, 4 maja o godz. 20 premiera o4>er«  

ki Kalmana „Księżniczka Czardasza". — J"
względu na świetną obsadę w osobach PP- 
fatówny. Nochowicz, Rozwadowskiej. De!Z 
bowskiego, Jastrzębsk ego, Karasińskiego. K j 
ciuszewskiego, Potockiego i na w iek i nakład' 
iaki.m przystąpiła Dyr. T eatru do w ystaw i^  
tej operetki. Prem iera „Księinozika C zaf° 
sza" oczekiwana jest z wielkiem zairotereso^ 
niem.

Rewja Mody.
W  czw artek, 5 maja o godz. 11.30 w  P*1̂  

dnie w Teatrze Polskim w Katowicach odbęd*1, 
się wielka rewja mody w 14 obrazach P- " 
„Czy pani może w nocy spać". Reżyseru:®1, 
Domosławski i W. Rylski. Kierownik muzyc" 
ny J. Leszczyński, Nainowsze szlagiery Wa,- 
szaiwy odśpiewają pp. Korabianika i B. Ha' 
mirska. K azim erz Dembowski w swojeim rrrorssa. ivazim eTz uem oowssi w swogem • 
pertuarze. Bezpłatna loteria pięknych prez®^

• -  — ■ —b rtów. Bilety w cenie od 50 gr. do 2.50 do na 
cia w kasie Teatru.

Ladls -  Kiepura w Katowicach
wystąpi na scenie Teatru Polskiego w oPef^ 
.Rigoletto" i „Faust". P rzedsprzedaż biletów" 

kasie Teatru Polskiego.
R E P E R T U A R :  ,

Sobota, dnia 30 bm. „Targ na dziewczę** 
o godz. 20. ( f

N edziela, dnia 1 maja „W esoła wdówka* 
godz. 16. a

Niedziela, dnia 1 maja „Targ na dziewczę*-3 
o godz. 20

Teatr Polski na prowincjL
Sobota, dnia 30 bm. „Interes z Ameryka" 

Lipinach o godz. 19.30.
W torek, dnia 3 maja „Damy 1 buzary" W 

worznie o godz. 19,30.

Repertuar kinoteatrów w Król. Hude*
Wielkie Hajduki — Kino Hellos: 1) Jej grze0'1'

2) Sensacyjny film „Djabel z Arizony"
Kino Colosseum: 1) Polski film dźwięk. „Dz’̂  

pola", 2) Dźwiękowy komedjodrah1

,t!>„Romans księżniczki".
Kino Apollo: 100% operetka filmowa „Pap„

wdówka" oraz sensacyjny dram at 
wrót*

Kino Roxy: 1) Polski film dźwiękowy „L e * ^i w a j • i ;  i  v i»ra i m i n  u x w ię iku  w y  ,
ulicy". 2) „Tajemnica sekretarki" dratfU 
miłosny. 1

Wydawnictwo: Katolika Polskiego, GórnoS- j
żaka. Gońca Śląskiego, Katolika Śląskie*0 

Gwiazdki Śląskiej. y
Za redakcję odpowiada: Franciszek Godul® 

Król. Huta.
Nakładem: Zjednoczone W ydawnictwo O?’.v  
Spółka z ogr. odp., Katowice, ul. św. Stan*5 

wa 4, tel. 14-14 i 156.
Drukiem: Drukarnia Śląska, S-ka z ogr. °°

Katowice, Batorego 2, tel. 878.

D a i] browning sir. 1  ostoi alarm
• ł fpotrzym a każdy bezpl® v 

kto zamówi u nas zeKii „i® 
ze złota fra n cu sk i* 0- ,tY 
różniący się od p ra* 0^  
wego złota 18-to kara1- 

zł 6,90
z 10-letnią gwar. wyf- a  
minuty, 2 szt. 13 zł. 
gatunek fant. 1,70. Zty 

15.— ze świecącym cyierb '. wskazówkami 
12.— i 15.—, kryty  ank er z trzem a koper‘L* 
lub na rękę .JRemontoir" 14. 17, 19, 25.—  Ki. 
wizki ze złota franc. 1, 2, 4, 5. Do każdego Z° V ' 
ka dodajemy straszak dz. syst. Brown U- 
2341 i luo nabci alarm, bez zezwolenia p02jz* 
Za przesyłkę płaci kupujący. W razie °#r,: 
spodobania się zwracamy pieniądze. Adre*0 j 
Fabr. Zeg. „Radical", W arszawa, skrz. P 

odd z. 5.

Majątki ziemskie, ka­
mienice, wille, pensjo­
naty, gospody, działki 
budowlane, domy od 3 
tys. zł. itd. sprzedaje 
na Śląsku Cieszyńskim. 
Wiadomość Bie'sko — 
skrytka pocztowa 102, 
znaczek proszony.

Kamienica
(Katowice), wotnŁ '.,cn 
szkaoie 110 000 z,!t!^ jlf
wpłaty połowa, 
nica Il-piętrowu. 
na resatu-racja, 4- c,01Jla  i I b d  LUT aVJa * v
k.,nie (Katowice/- 
8c 0O0 zł. oraz ""J 
nych kamienic
wicach nta dc s,f,r!rtia,' 
ni a Biuro „ E k o ^ f  l0, 
Katowic a. Szof^


